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W sprawie ugody angielsko portugalskiej wzglę- 
dem rozgraniczenia sfer obustronnych interesów 
w Afryce główne zajęcie skupia się w obecnej 
chwili w tem, czy nowe ministerstwo portugalskie 
zdoła ukoić zbyt rozdrażnione umysły swych ziom- 
ków, a zarazem wymódz na Anglii, aby odstąpiła 
od tych warunków, które godności niezależnego 
państwa zanadto ubliżają, ; 

Anglia uwydatniła w swem postępowaniu z Por- 
tugalią zanadto przewagę swej siły i obeszła się 
z nią zbyt bezwzględnie. Nietylko bowiem zmu- 
siła grozą swego wystąpienia rząd portugalski do 
cofnięcia wyprawy majora Serpa Pinto z ziem po- 
kolenia Makolo nad rzeką Shire, do których po- 
siadania mniej jeszcze miała praw udowodnionych 
od Portugalii, ale wymogła nadto drogą niezwy- 
kłego nacisku na słabsze od siebie państwo ugo- 
dę, w której nietylko Portugalia zrzec się mu 
siała na rzecz Anglii praw roszczonych do teryto- 
ryów nad wymienioną powyżej rzeką położonych, 
ale skłonić się nadto do waranków ubliżających 
powadze niezależnego państwa. Do rzędu takich 
warunków zaliczyć przedewszystkiem należy wy- 
muszone na Portugalii zobowiązanie się, że bez 
zezwolenia Anglii nie odstąpi ani kawałka przy- 
znanych sobie ziem innemu mocarstwn. Warunek 
ten jest nietylko uwłaczającym powadze niezale- 
żnego państwa, ale staje się jeszcze przez to nie- 
bezpiecznym dla Portugalii, że Anglia, która się 
w tej chwili osadza w środkowej Afryce głównie 
nad jeziorem Nyassa, na którem urządza komuni- 
kacye żeglażne między zapewnionemi sobie nad 
niem ziemiami, a która zastrzegła sobie nadto 
wzdłuż rzeki Zambezi znaczny pas, mający jej posłu- 
żyć kiedyś do stworzenia sobie ztąd drogi do posia: 
dłości angielskich nad przylądkiem Dobrej Nadziei, 
mogłaby z czasem, w celu ustalenia dogodnej ko- 
munikacyi jeziora tego z morzem, zapragnąć za 
jęcia wszystkich ziem nad rzeką „Zambezi poło- 
żonych, w której delcie znajdują się dzisiaj naj- 
ważniejsze kolonie portagalskie. 

Zależeć też musi Portugalczykom na dokła- 
dniejszem ubezpieczeniu możności wytworzenia 
stałych komunikacyj handlowych między ich ko 
lonią Angolą, leżącą na zachodn'm trzegu Afryki 
a Mozambikiem u ujść rzeki Zambezi, niż je za- 
pewnia zawarta z Auglią ugoda. 

Znaczne straty terytoryalne, w połączeniu z bez- 
względnem postępowaniem Anglii i narzuceniem 
upokarzających warunków musiały wywołać tem 
większe rozdrażnienie w narodzie, który nie może 
zapcmnieć dotąd, że kraj jego był kiedyś pierw- 
szcrzędną potęgą kolonialna, a nie zważa znów na 
to, że dziś do należytego wysyskania i utrzyma 
nia szeroko rozgałęzionych kolonij pctrzeba daleko 
większych sił wojennych marynarskich, niż je obe 
cnie Portugalia posiada. 

Rozdrażnienie to podniecają jeszcze więcej skraj- 
ne stronnictwa, zwłaszcza dość szeroko rozgałę- 
zicne w Portugalii stronnictwo republikańskie, które 
pragręłoby wyzyskać upokorzenie, jakiego doznała 
P.r.ugalia przez zbytnią, jak głoszą, uległ. ść rządu, 
w celach dążncści swej politycznej, 

Pod wpływem takiego zbiegu okoliczności ru- 
nął już rząd, który zawarł ugodę z Anglią, za- 
m erzone ministerstwa Martensa Ferao i hr. Ca- 
gala Ribeiro, które energią wystąpienia awego 
misły skłonić reprezentacyą narodu do przyjęcia 
ugody z Arglią, nie mogły przyjść do skutku, bo 
aż mężowie stanu nie czuli w sobie sg 
tecznej siły do spełnienia m'8y!, jaką im A, 
no: teraz zaś utworzone zostało pod przyw avi 
twem jenerała d’Abrəu e Souza ministerstwo taż 
zwane pojednawcze, złożone z różaych odcieni, 
którego zadaniem ma być wyperswadowanie naro. 
dowi i jego reprezentecj1 zbytnich roszczeń i 
niebezpiecznej próby stawienia swych stosunków 
do Anglii na ostrza miecza, w rokowaniach zaś 
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krępującego wolę narodu w swobodnem rozpo- |cha Dzieduszyckiego depeszę kondolencyjną z po |jąc mar forteczny odszukanego w ścianach układu, 
rządzaniu swemi posiadłościami i ubliżającego|wodu jego nieobecności, spowodowanej chorobą |tam, gdzie on został przerwany nie dawniej jak 
przez to jego powadze i o lepsze zapewnienie | oczu, i wyrazili w niem życzenie najrychlejszego | w początkach tego wieku. Komisya oświadcza się 
stosunków handlowych między Anglią a Mozam-| widzenia go w swem gronie. także za silnie wysuniętym dachem na krokszty- 
bikiem. z | Zawiązał się także klub, sładający się z posłów |nach, nie radzi zaś posuwąć się do pałacowych 

Nowe ministerstwo nie czuło jednak widać |należących do dawnego centrum. Do klubu tego | XVIII w. balustrad, nieodpowiednich klimatowi, a 

w sobie dostateczuej siły do wystąpienia odrazu | należą posłowie: Biliński, Brykczyński, Dembow- | stylem grzeszących. 
z tym programem przed obecną reprezentacyą jski, Gaciński Jan, Gmoiński Wincenty, Władysław | Zdaniem komisyi, traktując spód gmachu, jak 
narodu, a obawiając się przytem mów, któreby | Koziębrodzki, Langie, Męciński, Pilat, Rey i Strusz- |mur fortecy, a wierzch w charakterze naszego 
opinią publiczną w Anglii mogły źle usposobić |kiewicz. Klub ten ukonstytuował się, wybierając | początku XVII wieku ubierając, uzyska się to, co 
względem Portugalii i zniweczyć przezto wszelką | przewodniczącym posła Dembowskiego, zastępcą |się nazywa restauracyą w duchu historycznym. 
nadzieję uzyskania jakichkolwiek ustępstw z jej|przewodn. p. Reya; do komisyi parlamentarnej| Wydział krajowy przedstawiając Sejmowi całą 
strony, wolało zapowiedzieć tylko w Kortezach, cze- | dla całego koła posłów konserwatywnych wybrał|sprawę, wstrzymuje się na razie od przedłożenia 
go się od Anglii domagać zamierza i przystąpić | p. Męcińskiego. wniosków co do przeznaczenia zamku Oleskiego. 
beziosenie do ich odrnosogia. oba RRT e W ostatnich A pray A porn dpa = tą 
d rozwagi, zj nar jmie rezultat} a PPS sprawą, pojawiły się rozmaite wnioski co do uży- 
dalszych z „sdb ioka aan Bawię będzie nie- , Lwów 19 października. | ją odrestaurowanego zamku; najwięcej mówiono 
tylko sam byt obecnego ministerstwa portugal- |(W sprawie restauracyi zamku Oleskiego. — Wniosek pos. |0 umieszczeniu tam jakiegc zakładu nankowego, 
skiego, ale może nawet i dalsze losy spokoju pu- | Abrahamowieza o zaprowadzenie opłat konsumoyjnych. — |jąk p. p. niższej szkoły rolniczej, ogrodniczo-8a- 
blicznego w nurtowanej różnemi prądami Portu- Koło ponow włościańskich. — Z komisyj'. downiciej lub przemysłowej. 
galii. (>Q Komitet obywatelski, będący właścicielem | Zdaniem Wydziału krajowego nie ulega wątpli- 
zamku w Olesku, ofiarował, jak wiadomo, w r. z.|wości, że zamek ten dałby się zużytkować na 
ten zamek krajowi. Wskutek tego polecił Sejm|podobny cel i że w tea sposób zadośćuczynienie 
Wydziałowi krajowemu, ażeby objął w posiadanie |obowiązkom pietyzmu względem tego zabytku 
, {zamek Oleski, zajął się przeniesieniem własności | będzie także zadośćuczynieniem potrzebie krajo- 
Telegram sobotni podał w wyczerpującej formie | na rzecz kraju, a na najbliższej sesyi zdał sprawę | wej. W każdym razie kilka komnat zamku, z któ- 
przebieg ostatniego posiedzenia sejmowego. Wy-|z dokonanych w tej mierze czynności oraz przed- |remi tradycya wiąże ważniejsze wypadki history- 
mienić tylko należy następujące ważniejsze pety-|łożył wnioski co do utrzymania i przeznaczenia | czne, należałoby obrócić na rodzaj muzeum, z8- 
cye, jakie do Sejmu wpłynęły: | tego zamku. 7 wierającego pamiątki po królu Janie IIl. 

Wydział powiatowy w Krośnie i Tarnowie o wy-| Po objęciu przez Wydział krajowy zamku w po-| Wydział krajowy wnosi, aby w preliminarz bu- 
jednanie uregulowania wymiaru podatku dochodo- |siądanie, co nastąpiło w r. b., wysłał „Wydział | dżetu funduszu krajowego na rok 1891 wstawił 
wego z prawa propinacyi pod względem wyró-|krajowy na miejsce jako rzeczoznawców i konser-| Sejm kwotę 20,000 złr. na częściowe pokrycie 
wnania powiatom ubytku w dodatkach od r. 1890.|watorów sztuki i pomników historycznych pp. Zą-| kosztów restauracyi zamku Oleskiego, mającej się 
Magistrat m. Jaworowa o dalszą bezprocentową |charjewcza i Wierzbickiego, którzy orzekli, iż za-|z wiosną 1891 r. rozpocząć. 
pożyczkę na budowę koszar dla wojska.— Gmina | mek jako budynek da się utrzymać, a rekon-| P. Abrahamowicz złożył na ostatniem po- 
Harbuzów o założenie średniej lub niższej szkoły |strakcya da się bez. wielkich trudności wykonać. | siedzeniu do laski marszałkowskiej wniosek z pro- 
rolniczej w odbudować się mającym zamku Ole- | Następnie poraczył Wydział krajowy inżynierowi |jektem do ustawy, ustanawiającej na rzecz fan- 
kim.— Zarząd szkoły ludowej w Łopatynie o zró-| p. Kułakowskiemu zdjęcie planów zamku, przy-|dusiu krajowego opłaty konsumcyjne, tudzież do- 
wnanie płac tamtejszym nauczycielom. — Nauczy- czem polecono mu przy sporządzaniu planów re-|datki do podatków konsumcyjnych. 
ciele szkół ludowych w Krakowie o przyznanie | stauracyi zastosować się do stylu epoki, w której] Wniosek ten motywowany jest wzrastającemi 
im dodatków na pomieszkanie. — Związek kraj,|aamek powstał. P. Kułakowski przedstawił plan i|z każdym rokiem potrzebami fandnszu krajowego, 
ochotniczej straży pożarnej we Lwowie o subwen- | zosztorys restauracji, z którego wynika, że koszta | tudzież niemożnością pokrycia tych potrzeb do- 
cyę na r. 1891 w kwocie 3000 złr. — Komitet | robót, które zaraz powinny być wykonane, wy-|datkami do podatków bezpośrednich, które, cho- 
opieki nad weteranami z r. 1831 w Krakowie o|niosą 20.000 złr., te zaś, które na później mogą |ciaż znacznie są wyższe od dodatków krajowych, 
subwenczę na rok 1891. — Tow. Akademiczne | być odłożone — 5.000 zir. pobieranych we wszystkieh innych krajach koron- 
Bractwo we Lwowie o subwencyę. — Stowarz. dla| Przedłożone plany przesłał Wydział krajowy | nych, jeszcze nie pokrywają zwyczajnych wydat- 
pielęgnowania chorych studentów w Wiedniu o sub- | komisyj, złożonej z pp. Józefa Łepkowskiego, Wła- | ków budżetu krajowego. 
wencyę. — I galic. korpus c. k. weteranów woj-|dysława Łuszczkiewicza, Sławomira Odrzywol-| Z uwagi, że, zdaniem p. wnioskodawcy, obecne 
skowych im. „Areyks. Rudolfa“ we Lwowie, o sub- | skiego i Tomasza Prylińskiego, z prośbą o vbja-| przeciążenie podatkami stałemi, a zwłaszcza po- 
wencyę. — Wydział krajowy z petycyą Antoniego | wienie opinii co do projektowanego w tych pla-|datkiem gruntowym, pobieranym od roli, wobec 
Czaykowskiego, pisarza etat, w Kulparkowie, o|nach stylu. Komisya ta wywiązała się ze swego|nader znacznego a stałego obniżenia się cen zie- 
przyznanie mu płacy stałej. — Prymaryusze i ofi | zadania w sposób, zasługujący na publiczne uzna- | miopłodów, wzbudza obawę co do wyczerpania 
cyaliści szpitala kraj. ów. Łazarza w Krakowie |nie; sprawozdanie a raczej opinia, którą Wydziało- | sił podatkowych w naszym kraju; z uwagi dalej, 
o przyznanie im dodatku aktywalnego. — Gminy |wi krajowemu przedłożyła, rzuca bowiem ciekawe |iż w inuych krajach koronnych pobierane bywają 
pow. zabaraskiego o wyjednanie u rządu, by w cza-|światło na rodzaj stylu i, czas budowy zamku|od szeregu lat na potrzeby krajowe opłaty kon 
sie żniw nie powoływano do ćwiczeń wojskowych. | Oleskiego. sumcyjne od napojów gorących — wnosi p. Abra- 
Reprezentacya miasta Lwowa o zmianę art. 8go] Zdaniem komisyi, zamek w Olesku nie jest je-|hamowicz zaprowadzenie następujących opłat: 
ustawy o stosunkach prawnych nauczycieli. — Kil- | dnolitą stylową budową, gdyż na jego powstanie] W obrębie całego kraju pobierany być ma dod - 
kansście petycyj nauczycieli o zapomogi lub eme- Į składały się liczne wieki. Podstawę stanowi forta | tek krajowy w wysokości 3°% podatku konsum- 
rj turę. — Ogółem wpłynęło dotąd 116 petycyj, które |licya z XIII lub XIV wieku, przerobiona przeż|cyjnego od wina, moszczu i zacieru winnego tu- 
odesłano do właściwych komisyj. Herkurta z Felsztyna w początku wieku XVI,|dzież moszczu owocowego. 

Komisya gminna uxonstytnowała się, wybie-| z kchcem tego wieku zrobiona przez Jana z Sienny| W mieście Lwowie i Krakowie pobierane być 
rając przewodniczącym p. Ziemiałkowskiego, za | domem mieszkalnym, a w XVII wieku przez Da-|mają dodatki krajowe do podatku konsumcyjnego, 
stępcą przewodn. p. Rozwadowskiego, sekretarzem | aiłowiczów pańską siedzibą. Wobec tego więc,|w innych zaś miejscowościach samoistne opłaty 
p. Lasockiego. Ą że zamek Oleski jest dziełem, powstałem nie w je-|krajowe: od rumu, araku, koniaku, likierów i in- 

, Komisya petycyjna ukonstytuowała się, wy- | danej chwili i nie dla jednego przeznaczenia, dobra |nych słodzonych spirytusów po 6 złr. od 1 hek- 
bierając przewodniczącym p. Golejewskiego, za | restauracya nie powinna zakrywać, lecz uwidocznić |tolitra; od piwa po 1 złr. od 1 hektolitra. 
stępcami przewcda. pp.: Mazarakiego i Mikołaja | całą tę hustoryę, ukrytą w murach zamku. Byłoby| Krajowe opłaty spożywcze obciążać mają tylko 
Wolańskiego, sekretarzami pp.: Merunowicza i Ha | stem krzywdą dla charakteru pomnika, który | spożycie, nie mogą więc naruszać ani produkcji, 
moraka, i ma być restaurowany właśnie dla historyczcej swej |ani handla. 

Klab autonomistów, posłów należących zre- | wartości, gdyby dążono do ntworzenia jednolite) | Wnioskodawca proponuje, ażeby ustawa ta we- 
sztą do Unii konserwatywnej, ukonstytuował się | zaokrąglonej całości architektonicznej. Komisya|szła w życie z dniem 1 lipca 1891 r., a przesta 
onegdaj, Prezesem klubu został wybrany hr. Mie | pragnie zatem przedewszystkiem uwidocznienią na|ła obowiązywać z dniem 31 grudnia 1894, 
czysław Borkowski, wiceprezesem Maryan Maza- | zewnątrz całego bndynku, że gmach dzisiejszy| Dziś o godz. 10 rano odya się w sali sejmo- 
raki, sekrętarzami Eustachy Zagórski i Bronisław | mieszkalny, jego piętra, powstałe w XVI i XVII wej posiedzenie koła posłów włościańskich pod 
Horodyski, Do komisyi swojej parlamentarnej wy-|wieku, siadły na dawnych murach fortecznego | przewodnictwem p. Polanowskiego. 
brał klub; hr. Borkowskiego Mieczysława i Abra- j obrębu rasko - litewskiego, jest więc komisyą zda: | Ponieważ już w r. z, posłowie ruscy, należący 
bamowicza Dawida; jako ich zastępców wyzna-|aia, że obręb ten odgrzebać należy, gdzie pozo-|do koła posłów włościańskich, zapowiedzieli, iż 
czył: Horodyskiego Bronisława i hr. Wolańskiego |stał i zostawić jego ściany bez tynku, surowe, | wystąpią z koła, przeto przewodniczący p. Pola- 
Władysława. Zgromadzeni na tem zebrania kon- | otworzyć dawne zamurowane strzelnice, linie da |nowski przed zwołaniem koła na dzisiejsze po 


Sprawy sejmowe. 


dalszych z Auglią starać się o uchylenie warunku |stytuującem wysłali do współkolegi swego Wojcie- | wnych blanków i zamknąć obręb ten, domurowywu- | siedzenie porozumiewał się ze swym zastępcą p. 
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Z literatury zagranicznej, 


(„Un petit noveu de Mazarin“ par Lucien Perey. Paris. 
Calmann Lóvy. 1890). 
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Nietylko w podróżach po szerokim świecie mylae 
odnieść zde W uogólniające zbyt dora- 
żnie powzięte sądy o ludziach i „rzeczach , i wy- 
cieczki w przeszłość podobnież nieraz obłąkać go- 
towe, rozszerzeniem do całej epoki tego, co m9- 
gło być jednostronnym tylko obrazem. Ow turysta, 
który, spotkawszy na popasie rudą posługaczkę, 
zawyrokował , iż lud okoliczny przeważnie czerwone 
ma włosy, nie stanowi wyjątku, owszem, mnogich 
znajduje. naśladowców, nawet pośród badaczy dzię- 
jowych, a więcej jeszcze wśród czyteluików, wy- 
rabiających sobie pojęcia historyczne w jednym 
przeważnie kieranku, z jednych też zawsze czer 
piąc źródeł. Większa ich liczba zna dziś wyłącznie 
XVIII stulecie z drobiazgowych stadyów braci 
Goncourt, którzy przedewszystkiem uwydataili ja- 
skrawość zepsucia i zewnętrzną świetność chylą- 
cej się do upadku społeczności. Normując zdanie 
nasze podług tych i innych minionego stulecia obra- 
zów, nie domyślamy się zgoła, iż wtedy, jak dzi- 
siaj, jak zawsze, pod blichtrem znajdowało się 
prawdziwe złoto, pod fałszu powłoką tkwiło ją- 
dro prawdy, a obok rozwielmożnionego złego nie 
brakło cnoty i zacności. Nie cała Francya dała 
się dworską ogarnąć rczpustą; w samychże pro 
gach królewskich pałaców baczniejsze oko dopa- 
trzeć się zdoła pięknych przykładów czystego u- 
czucia, domowych przymiotów, rodzianego szczęścia. 
Osłaniająca się pseudonimem biegła ręka niewie- 
ścia, która w żywocie Heleny Massalskiej odgrze 
bała tak cenny przyczynek do dziejów ówczesnego 
wychowania, teraz nas darzy niewolącym wize- 


runkiem ks, de Nivernais, rodziny jego i stosun- | godności, zawdzięczał życzliwości pani de Pompa- | fałość, która dopiero za dni dzisiejszych upowszech- 


ków, mnogie nam przez to gotując niespodzianki. | dour wysokie swe dyplomatyczne znaczenie. Po-|niła się w łonie rodzin, już wtedy w otoczeniu 
Znajdujemy tu odzwierciedlenie całkiem innej stro- j znała go i polubiła w czasie przedstawień ama-|ks. Nivernais panuje. Czy ojciec odzywa się do 
ay epoki, niesłynącej zgoła ż ścisłośsi familij- |torskich, które urządzała dla rozchmurzenia znu |syna, czy syn do ojca, czy ta mowa o żonie, dzie- 
nych węzłów i czułości małżeńskiego pożycia. Po- | dzonego oblicza Ludwika XV i z kolei nie sprze-|ciach lub wnukach, nastrój zawsze jednaki, pelen 
O ROJRCE we M oy: kardynała Mazariniego postać |ciwiła się jego poselstwom do rw gór: i na ela prostoty i uczucia. porz onek 
ujm » OBODistość wybitną, do czego nas nie | Londynu, lesz owszem je swym wpływem poparła. |rodziny osobnem opatrzony przezwis iem, brzmią- 
przygotowały dotychczasowe ren przesa- | Dzieje tych ambasad rzucają ciekawe Światło na | cem jak wesoła pieszczota. Dziadek opisuje wdzięki 
dzonej na grunt francuski włoskiej rodziny. Syno | ówczesne obyczaje. Pańskie fortuny nie wystar | ulubionej wnuczki, Manisnetty; syn ojcu śle prze- 
wice DANE daleko głośniejszej zażywają sła- |czały na zbytkowne wystąpienia przedstawicieli | pisy kuchenne, gastronomiczne wskazówki, doga- 
wy 0d jego ti z Arce awanturniczem | obcych mocarstw. Dzisiejsze skergi na kosztowne | dzające epikureizmowi czasu. Wykwintność była 
su kpi ta zę Rir 3 NE lub Olimpia Man | wydatki 1 laksusowe przyzwyczajenia bledną wobec | wtedy cechą powszechną i powszednią, a więc i 
cini. ymczasem syn Ks. Nevers, ks. Nivzrnais, | przywiedzionych tu danych. Bywał knia dwor- b ał 
i charakterem i rozumem i służbą krajową i ca: |aka kosztowała do kata ah K g kieć psi po apn tonie te aaa ycia ran 
, > 7 Ją Kraj a j 0 arów za łokieć ma |rodzicowi miejscowe przysmaki, wspomina nektar 
łem życiem gz aia PT ire na bliż- teryi. Wjazd posła francuskiego do Rzymu zda|aiegdyś w Niemczech parada przymieszkę 
sze poznanie. . , już w 1780r.|się być wyjętym z powieści tysiąca i jednej nocy :|reńtkiego wina z węgierskiem. wczesna gastro- 
poślubiał piękną Helenę Pontchartram, siostrę hr. | mnóstwem złoconych pojazdów, strojnych paziów, | aomia była przedewszystkiem gościanością. Poseł 
de Maurepas, I, Ruy uledz nienawiści pani | giermków, służby, rycerstwa, złotogłowiów, rzędów | francuski lubił uczęstować przyjaciół; żądał od 
de api deo atostykaii, W : oiętego Piraci i zbroi. Festyny, rikordo zz mawi RE kucharza, aby Mrs sez by uczył się 
dowcipu , 3 ta nie byta czułą na do-|sadora w miejscu jego pobytu, pizechodzą wszel-| potraw i przez wiele dni z rzędu jedno i to samo 
cinki Paryżanów. e, Gdy „Taz pojawiły się dwie | kie wyobrażenie. Z Okasyi np. narodzin księcia | podawać sobie kazał, dopóki nie osądził, iż do- 
piosnki , osobliwie jej niemiłe, zażądała od króla, | Burguadyi, poseł francuski w Rzymie wyprawia | skonałość osiągniętą została, zaczem spraszał wy- 
aby w tej cej odpraw a ryczy ich autora. api zabawę, w której uczestniczy pia TS Lg rmat 
i cierpkim listem udzielił dymisyi swe: | trzdzieści tysięcy osób. Mnogie obiady licznych e nie trzeba mniemać, aby „kulinarne tylk 
pp rk I odaya zamachem pióra klak w gociine progi wodikiwicźaik Friii ERA zachody wypełniały dyplomatyczne saa hn; 
człowieka, który mu przez dwadzieścia lat wier- | gości, dobranych z pośród kardynałów i książąt |sadora. I szlachetniejszym oddawał się on zaba- 
nie słażył. Straszne są obrazy ówczesnych rzą-|rzymskich lub zagranicznych magnatów. Każdy |wom. Wcześnie, a stosunkowo bez innego upraw- 
dów, gdy ostatecznie o wszystkiem rozstrzygał ka- | 2 zaproszonych ze sobą przyprowadza osobnego | nienia, jak z tytułu wnuka kardynała Mazarin, 
prys wszechwładnej faworyty. lokaja, nietyle z potrzeby wymagań osobistej u |dostał się w progi Akademii francuskiej, później 
Portret jej wypadł tu ciekawie. Znała ona do-|ałagi, jak na to, aby wynieść, co się tylko da, dopiero usprawiealiwiając ów wybór napisaniem 
kładnie słabe strony Kappe króle, jego leni-|z bonzo uczty i wetów, a częstokroć i ze sreber can w Serp N perat iae kiea i włoskiego 
je, znudzenie i przesyt. Otóż posta- | stołowych. artegiana. Ale już wtedy powołanym został do 
Sia pó PAIF co bądź pahili zajmować, k; Pobyt sr N.vernais w carey sza aae puvas apts R usług literaturze ojczystej. 
» i zastępować ułatwianiem wszel-| nam pozn: atryarchalną serdeczność stosunków |I tak osłonił przed sarowościami rzymskiej kon- 
|fezackęasj Ado są szczegóły zależności, | rodzinnych, Bożej koera się w korepondencyi, |gregacyi indeksu dzieła Monteskiusza i Buffona, 
E jakiej Csi lat dwadzieścia korona i rządy zo-|z której obficie czerpie autor niniejszej biografii. |a pełnem taktu postępowaniem uspokajał religijne 
Ha WEY sted kapryśnej i namiętnej kobiety, ące o S = panującej w kole| we Francyi niesnaski i galikańskie zakusy. Każda 
ła o polityce wewnętrznej i ze- |najbliższych krewnych zgody 1 miłości. Nawet|sprawa przybierała wtedy niebywałą doniosłość. 
azja i jak na szachownicy, wedle|dla teściowej, wbrew utartych we Francyi uprzę | Wystarczy tu przypomnieć gorączkowe oczekiwa.- 
własnej fantazyi, ustawiała ludzi i wypadki. Ksią-|dzeń i dowcipów, zięć chowa tylko wyraży przy-|nie, ażali Papież raczy przyjąć brata faworgty i 
żę Nivernais, nie kapitulując nigdy z osobistej | wiązania i wdzięcznuści bez granic. Pewna pou-|dyplomatyczne zabiegi posła francuskiego, ażeby 
, nie żądać dlań osobnej audyencyi, lecz przemycić 
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Prenumeratę przyjmują: 
A CZASU" w Eirakowie i urzędy poozto 
garnia S. T Krzyżanowskiego, handel Bmidowiozs 
lacu Maryackim 


we. Miejsoowa premumera 
w Bukiennieach, biuro dzienników 


„i 


. Jana. — Ogłeoczenia (iuscraty) przyjmuje się za opłatą od miejsca. mr 


poka, czyli Rusini wezmą udział w obra- 
ach. 

Mimo danego przyrzeczenia, posłowie ruscy nie 
przybyli na dzisiejsze posiedzenie, 'ale nadesłali 
pismo, wystosowane w języku ruskim, z oświad- 
czeniem, iż z koła występują, albowiem Koło 
jest informacyjnem, a uchwały jego nie obowią- 
zują członków. W miejsce Sawczaka wybrało koło 
do komitetu ściślejszego p. Merunowicza. 

Następnie obradowało koło nad przedłożeniem 
rządowem o organizacyi służby zdrowia w gminach. 
Niemal wszyscy mowcy uznawali pożyteczneść 
takiej instytucyi, jednakowoż podnosili, iż jest 
wskazanem, aby i rząd przyczynił się do kosztów 
utrzymania służby zdrowia, przyczem wyrażono 
obawę przed ciężarem, jaki może spaść na kraj, 
powiaty i gminy, a którego z góry przewidzieć 
nie można. 

Charakterystycznem było przemówienie posła 
Kramarczyka, który podniósł, iż jakkolwiek 
w innych krajach koronnych rząd nie przyczynia 
się do kositów utrzymania służby zdrowia w gmi- 
pach, to jednak kraj nasz powinien być wyjątko- 
wo traktowanym. Galicya, jako kraj graniczny, 
podlega częstym chorobcm epidemicznym; w kraju 
naszym jest znaczniejsza ilość wojska, o którego 
zdrowotność rząd dbać powinien, zatem powinien 
rząd w uwzględnieniu tych stosunków przyczynić 
się do kosztów urządzenia i utrzymania służby 
zdrowia w naszym krajn. 

Dziś obradowała również komisya prawnicza 
pod przewodnictwem p. Zolla. Komisya uchwa- 
liła jedno z najważniejszych przedłożeń Wydziału 
krajowego o zmianę statutu krajowego celem po- 
większenia liczby posłów z m. Lwowa i Krakowa 
oraz celem nadania głosów wirylnych prezesowi 
Akademii Umiejętności w Krakowie i rektorowi 
politechniki we Lwowie — przydzielić do referatu 
p. Fruchtmanowi. 


n] 
Przegląd polityczny. 


Ojciec św. wydał w dniu 15 b. m. nową en- 
cyklikę do episkopatu i duchowieństwa wło- 
skiego. Encyklika ubolewa przedewszystkiem nad 
upadkiem chrześciańskiego ducha w narodzie wło- 
skim, a upadek ten przypisuje długoletnim rzą- 
dom sekciarskim, które lud włoski wydały na pa- 
stwę wpływów masońskich. Papież potępia wszel- 
kie czyny i rozporządzenia rządu włoskiego, skie- 
rowane przeciw Kościołowi, a mające na celu zni- 
szezenie Papiestwa i podkopanie wiary wśród ka- 
tolików włoskicb. Encyklika ostrzega lud włoski 
przed niedobrą prasą i wzywa dzienniki katoli- 
ckie, aby wszelkiemi siłami popierały Papieża 
w zabiegach jego, mających na celn nawrócenie 
lada na drogę zbawienia ku najwyższym i naj- 
świętszym skarbom ludzkości. Wykazawszy szcze- 
gółowo korzyści, jakie wynikną z przywrócenia 
dobrych stosunków pomiędzy rządem a Papieżem, 
oświadcza encyklika, że pracy w tym celu pod- 
jętej nie należy rychlej uważać za ukcńczoną, aż 
pokąd Rzym nie zostanie oddanym Stolicy św. 
Podział Rzymu pomiędzy dwóch monarchów zmniej- 
szyłby w danym razie znaczenie dziejowe Rzymu 
i równałby się zdradzie najświętszych praw Pa- 
piestwa. 

Tyle można donieść o treści tej ważnej ency- 
kliki na podstawie otrzymanych telegramów, gdyż 
encykliki w dosłownem brzmieniu jeszcze nie o- 
trzymaliśmy. Z tej treści widać, iż Stolica Św. 
energicznie występuje w obronie nieprzedawnio- 
vyeh swoich praw do Rzymu i żąda pod tym 
względem pomocy od wszystkich katolików wło- 
skich, którzy właśnie niedawno ogłosili swój pro- 
gram polityczny, w którym domagają się przy- 
wrócenia niezałeżności terytoryalnej i politycznej 
dla Stolicy św. 


z Z, 


wespół z innymi ziomkąmi, którym Benedykt XIV 
nie miał powodu odmówić posłuchania. W kore- 
spondencyi 10 izinnej, dostarczającej głównego wąt- 
ku tej biografii, uderza wysoka kultura całej tej 
społeczności, wytworzonej jak bodaj żadna inna 
w tym czasie. Dość porównać odgłosy pamiętni- 
kowe z Berlina czy. Londynu, Rosyi czy Polski, 
aby wszędzie dopatrzeć się barbarzyństwa, a w je- 
dnej tylko Francyi zupełnej, cywilizowanej ogła- 
dy. Półwłoskie pochodzenie księcia Nivernais nła- 
twiało mu dyplomatyczną w Rzymie rolę i czyn- 
ność, ponieważ niemało znajdował powinowatych 
w kołach tamecznej arystokracyi. Lecz z innej 
strony wiele utrudnienia przysparzała mu dwali- 
cowość Ludwika XV, który, jak to ks. Broglie 
wykazał w swem dziele o Tajemnicy królewskiej, 
wszędzie podwójnych miewał wysłańców i policyę, 
tajnych ajentów obok właściwych i jawnych sc y 
stawicieli. Ztąd zbyt często podstępna gra mię- 
szała szyki otwartej akcyi dyplomatycznej i wy- 
stawiała posłów na istne upokorzenia i niesłuszne 
sądy historyi. Książę Nivernais miał być jedną 
z ofiar tego systematu, i prawdziwe jego talenta 
zanikły wobec niespodzianych zwrotów polityki, 
zależnej od intryg pałacowych. Najgorzej pod tym 
względem wypadło jego elstwo do Berlina, 
gdzie znalazł się wobec podstępnej obłady Fryde- 
ryka II i zawikłanej sieci toczących się między- 
narodowych układów, bez należytego i jasnego 
poparcia ze strony własnego rządu, który poza 
plecami swego a Shirak podpisywał zobowią- 
zania i traktaty. Tej to wszelako misyi zawdzię- 
czamy misterny portret króla pruskiego, który 
w naczelnych rysach tak przystaje do dzisiejszego 
Niemiec władzcy, iż poniekąd atawizmem tóma- 
czy zawiły i zagadkowy charakter Wilhelma II. 


(Dokończenie nastąpi). 


=" ZYZH Z 


Z temi faktami pozostaje niewątpliwie w zwią- 
zku rozpuszczoną przez organa Crispiego wiado- 
mość o rzekomych „intrygach* Watykanu przeciw- 


ko rządowi włoskiemu i trójprzymierzu. Pierwsza 
uderzyła na alarm Riforma, ogłaszając notę, jaką 
kardynał Rampolla miał podobno wysłać do nun- 
cyusza wiedeńskiego msgra Galimbertiego na wieść 
o rzekomem przedłużeniu trójprzymierza. W nocie 


tej miał kardynał Rampolla zarzucić msgrowi Ga- 


limbertiemu, iż nie mu nie doniósł o zamierzonem 
przedłużeniu trójprzymierza. W odpowiedzi na tę 
notę miał nuncyusz Galimberti cświadczyć, iż 
w wiedeńskich kołach kompetentnych nikt o prze- 
dłażeniu trójprzymierza nie mówi i że w razie, 
gdyby mu się nie udało przeszkodzić odnowieniu 
trójprzymierza, starać się będzie usilnie o to, aby 
pod żadnym względem nie pokrzywdzono praw 
Ojca św. Riforma zaręcza, że nota taka została 
rzeczywiście dnia 16 b. mw. wysłaną do Wiednia, 
podezas gdy Osservatore Romano stanowezo tema 

Mimo to jednak organa liberalne po- 
chwyciły skwapliwie zmyśloną pogłoskę Riformy 
bajeczkę o rzekomych 
atykanu przeciw całości 


zaprzecza. 


i na jej podstawie osnu 
grożaych „intrygach* w 
zjednoczonych Włoch. 


Po powrocie swoim ze Slązka przyjmował Ce- 
sarz Franciszek Józef jednego z wybitnych człon- 
ków dyplomacyi austryacko-węgierskiej, a tenznowu 
zakomunikować miał współpracownikowi Köln. Ztg 


wrażenia, jakie nasz Monarcha wyniósł ze zj a- 
zdu w Rohnstocku. 
najzupełniejsze zadowolenie ze spostrzeżeń, po 
czynionych na Sląsku. Nie mogę nie więcej po- 
wiedzieć— rzekł Cesarz austryacki— jak, że wszy 
stko zostało po dawnemu. Jest to najpo- 
myślniejsza wskazówka. Cesarz Wilhelm nabrał 
w Rosyi jak najlepszego przekonania o zamiło 
waniu pokoju ze strony cara, które jest dość sil 
nem, aby się oprzeć większym jeszcze pokusom, 


Radą ministrów francuskich uchwaliła 
zgodzić się na przeprowadzone przez komisyę bu- 
dżetową skreślenia niektórych pozycyj, a równo- 
cześnie postanowiła zwalczać żądanie nagłego trak- 
towania wniosku Habbarda, dotyczącego wyboru 
senatu przez powszechne głosowanie. Rada mini 
strów zredagowała ostatecznie tekst projektu do 
ustawy o ogólnej taryfie celnej. Podkomitet, obra- 
dujący nad budżetem dochodów, w zasadzie przy- 
jął taksę dla farmaceutycznych wyroków specy- 

ch, a komisya budżetowa zgodziła się także z tą 
uchwałą, wskutek której dochody wskazują osta- 
tecznie nadwyżkę w sumie 17/, miliona. 

Prezes gabinetu włoskiego Crispi udał się na 
dwór królewski do Monza. Dziś lub jutro ma na- 
stąpić decyzya królewska pod tym względem, czy 
mają być rozpisane nowe wybory, czy też dotych- 
czasowa Izba ma być jeszcze raz zwołaną. | 

Jak donoszą Patersb. Wiedomosti, rosyjskie mi- 
nisterynm wojny nabyło w południowo-zachodnich 
stronach państwa znaczne terytorya, których pro- 
dakty będą użyte na zaopatrzenie armii. Mają tam 
być zbudowane wielkie młyny, piekarnie i fabryka 
konserwów. — Czarnogórski organ urzędowy za- 
przecza stanowczo wiadomości, jakoby Rosya, 
wbrew postanowieniom traktatu berlińskiego, da- 
rowała Czarnogórze okręt wojenny. Nie jest to 
wojenny, lecz wyłącznie tylko handlowy okręt. 


Komisya ugodowa sejmu czeskiego. 


Wiedeń 19 października. 


(?) Wezorajsza uchwała komisyi ugodowej sej- 
mu czeskiego świadczy, że z zagajoną 14 b. m. 
nową sesyą sejmu nie rozpoczął 8ię jeszcze ostatni 
5 akt, lecz dopiero drugi akt politycznego dramatu, 
którego prolog odegrał się na styczniowej konfe- 
rencyi tutejszej. Posłowie staroczescy i niemieccy 
trochę chłodniej biorą się do dzieła, niż dzienniki, 
zapowiadane z obu stron kroki stanowcze, które 
miały wprowadzić przesilenie, nie dopisały. Ani 
Rieger i towarzysze nie złożyli uroczyście manda- 
tów poselskich i nie przeszli na stronę p. Gregra, 


ani posłowie niemieccy z zaproponowanej „próby! - 


Najj. Pan miał wyrazić 


ugodowych. 


wę o radzie kultury krajowej i aby następnie roz 


zaprzeczył. 


boru posłów z grona w. w 


że postawiony w ostatniej chwili wniosek p. Mat 


dyplomatyczny zgodzono się na konferencyi u na- 
miestnika, i że w komisyi 
poparty głosami większych 
chów i Niemców, świadczy, że przynajmniej po 
między najwybitniejszymi posłami tzech wymie 
a" frakcyj sejmowych przeważa prąd ugo 
owy. 

To jest fakt doniosły. O ile jednak pojednaw- 


komisyi ugodowej, skarciwszy należycie nielojal- 
praskim 26 stycznia bądź milczeli, bądź cicha- 


przychylna ugodzie. W życiu publicznem, zwła- 
szcza społeczeństw demokratycznych, wydarzają 


cyi, dostarczają nam w tej mierze pouczającego 
przykładu. P. Rieger właśnie o tym przykładzie 
pamięta. Jednakże bulanżyzm nie byłby tak szybko 
upadł, gdyby przeciwne stronnictwo nie było się 
zdobyło na niepospolitą energię. Tak też prąd 
młodoczeski nie upadnie, dopóki stronnictwo sta- 
roczeskie nie zdobędzie się na odwagę i energię, 
potrzebne do zwalczenia takich opozycyjnych pa- 
roksyzmów narodowych. 

Tymczasem po stronie Staroczechów nie dostrzedz 
żadnych usiłowań ku dzięlnemu odparciu Młodocze 
chów. Przy zebraniu się sejmu na nową sesyę w klu- 
bie Staroczechów było obecnych 39 posłów, w klu- 
bie młodoczechów 42, a 10 do 12 błąka się po- 
między temi klubami. Gdyby p. Rieger mógł przy- 
najmniej liczyć napewno na owych 39 posłów 
staroczeskich ! W takim razie zawsze jeszcze istnia- 
łaby „kwalifikowana“ większość dla projektów u- 
godowych. Jednakże wczoraj z owych 39 posłów 
9 zażądało od liwo klubu staroczeskiego upo- 
ważnienia do głosowania — przeciwko projektom 
agodowym! Gdyby tego upoważnienia nie otrzy- 
mali, panowie ci zamierzają utworzyć osobny: 3ei 
klub czeski w sejmie. 

Są to po większej części nowi posłowie, wy- 
brani do sejmu po raz pierwszy w r. z., nieznani 
w życiu publicznem. Jako wódz tej frakcyi wy- 
stępuje p. Zeman, młody adwokat, zaliczany do 
tak swanych „realistów,* których patryarchą jest 
prof. filozofii Massaryk i do których należy wy- 
brany niedawno ponownie z tutejszej Izby handlo- 
wej do Rady państwa prof. Kaizl. Zwykle stron- 
nictwa powstają na podstawie pewnego programu. 
Przeciwnie „realiści* czescy od trzech lat szukają 
programu, ale zdecydowani są tworzyć osobne 
stronnictwo, a raczej koteryę. Od Staroczechów 
dzieli ich gorąca niechęć przeciwko p. Riegerowi, 
a więcej jeszcze przeciwko zięciowi jego prof. 
Brafowi, który sobie osobiście zraził kolegów Mas- 
saryka i Kaizla. Z Młodoczechami, których mo- 
żna nazwać romantykami szowinizmu zaścianko- 
wego i zasadniczego nieuwzględniania realnych 
warunków, oczywiście nie może iść w parze frak 
cya, która się chlubi metodą realistyczną w za- 
stosowaniu do nauk (rękopis Królodworski!) i do 
polityki. Jako realiści pp. Massaryk, Kaisl, Ze- 
man itd. powinni gorliwie popierać ugodę niemie- 
oko-czeską. Ale żądza łatwej popularności, która 
to żądza owłada zwłaszcza nowemi stronnictwami 
i młodymi politykami, i to tem wyłączniej, im 
mniej posiadają zdolności do zasłużenia sobie na 
trwałą popularność, przerzuca ich w opozycyę 
przeciwko Riegerowi. 

Ale nawet reszta 30 posłów staroczeskich nie 
stanowi solidarnego obozu, około którego mogła- 
by się ponownie skupić większość lndności. Bo po- 
między tymi 30 nibyto Staroczechami, znajdują 
się pp. Trojan i Skarda, z których pierwszy wczo- 
raj znowu głosował z Młodoczechami przeciwko 
wnioskowi pp. Mattusza, a w klubie staroczeskim 
zdaje się na to tylko zasiadać, aby potem bądź to 
na zebraniach publicznych, bądź w sejmie tajem- 
niee klubowe wywlekać polemicznie, gdy drugi 
przy każdej sposobności walczy na wyścigi z pp. 
Gregrami, Vaszatym i t. d. przeciwko ugodzie. 

Takie stosunki nie przemawiają wcale zatem, 
aby się ziściła nadzieja p. Riegera co do pomyśl- 
nego dla rządu zwrotu w opinii czeskiej. Bądź 
jak bądź, na teraz katastrofa zapewne mie na 
stąpi. Ustawa o Radzie kultury krajowej będzie 
uchwalona zwykłą większością głosów (właścicieli, 
Niemców i kilku Staroczechów). Niemcy otrzy 
mają także dwie posady w Wydziale krajowym i 
na tem skończy się sesya bieżąca. 


jeneralnej* nie zrobili kwestyi aut-aut, lecz przy- 
stali wczoraj na wniosek pośredniczący p. Mattu- 
sza. Nawet Młodoczesi pono w ostatniej chwili 
alękli się przeprawy przez Rubikon. W przeciwnym 
razie bowiem byliby, głosując za wnioskiem Dra 
Schmeykala , sprowadzili odrazu ową jeneralną 
próbę, która miała wykazać, że nie dostaje w sej- 
mie „kwalifikowanej* większości dla projektów 


W imieniu posłów niemieckich p. Schmeykal 
domagał się, aby komisya ugodowa w ciągu ty- 
godnia załatwiła drugi projekt ugodowy, czyli usta- 


poczęły się rozprawy nad projektem, dotyczącym 
utworzenia trzech nowych kuryj sejmowych. 
D> uchwalenia tego projektu, zmieniającego ordy- 
nacyę krajową, potrzeba większości 9%, głosów 
w obecności */, posłów sejmowych. Stawiając więc 
ów wniosek, p. Schmeykal pragnął dowiedzieć się, 
czy w sejmie istnieje jeszcze taxa większość dla 
projektów ugodowych ? Gdyby się okazało, że nie 
istnieje, natenczas stronnictwo niemieckie już teraz 
uważałoby ugodę, jako zwichniętą, a zatem Niem- 
cy usunęliby się od udziała w wystawie krajowej. 
Według zapewnienień Nowej Pressy, usunęliby się 
nawet z sejmu, atoli p. Schmeykal odnośnym in- 
synuacyom wymienionego dziennika dziś wyraźnie 


Pomijając wnioski br. Clam Martinica, który przy- 
stawał na „jeneralną próbę*, ale nie z ustawą o kury- 
ach, lecz z projektem, ek m Ai a zmiany trybu wy- 

aścicieli — i pomijając ra- 
dykalne wnioski Młodoczechów, zaznaczamy tylko, 


tusza w części czyni zadość życzeniu Niemców, 
ponieważ zaleca komisyi pośpiech w załatwieniu 
ustawy o radzie kultury krajowej; zaś nie prze- 
sądza drugiej części wniosku p. Schmeykala, po- 
nieważ zastrzega komisyi możność oznaczenia, 
który z projektów ugodowych ma następnie sta- 
nąć na porządku dziennym? Ze na ten wybieg 


ugodowej zwyciężył, 
właścicieli, Starocze- 


czość przywódców oddziała na chwiejący się klub 
staroczeski? P. Rieger przedwczoraj w rozprawach 


ność tych posłów staroczeskich, którzy na zjeździe 


czem usunęli się, a teraz roszczą sobie prawo od- 
rzucenia projektów ugodowych, wyraził wreszcie 
nadzieję, że w opinii publieznej nastanie zmiana, 


się często skrajne zmiany prądów tak zwanej opi- 
nii publicznej. Krótkie dzieje równie szybkiego 
wzrostu, jak nagłego upadku bulanżyzma we Fran- 
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Szkoły średnie. 
L. 


przekazał je 


Uniw. Jag. posel Zakrzewski. 


5. W obecnym roku liczba szkół realnych zmniej 


wychowawczo-naukowy QOO. Jeznitów w Bąkowi 
cach pod Chyrowem. Założony w r. 1886 i połą 


czony z internatem, liczył 7 klas gimnazyalnych, 
a uczniów 353. Na wniosek Rady szkolnej, która 
tego zakładu lustracyę, nadało 
ministerstwo na rok szk. 1889/90 klasie pierwszej 
i drugiej tego zakładu prawo szkoły publicznej. 
Liezba uczniów tych dwóch klas, do których oprócz 
uczniów internatu przyjmowano także uczniów ka- 
toliekich s Chyrowa, nie zostających w internacie, 


zarządziła dokładną 


wynosiła 138. 


Wewnętrzny ustrój gimnazyów jest wszędzie je- 


rysunków wolnoręcznych jest dla uczniów niższego 
gimnazyaum obowiązkową. Język wykładowy jest 
przeważnie polski. Tylko w gimnazyum II we Lwo- 
wie, tudzież w pa realnem w Brodach 
jest język wykładowy niemiecki, a w gimnazynm 
akademickiem we Lwowie, oraz w dwóch klasach 
równorzędnych w Przęmyślu ruski. Klasy te zo- 
stawały pod osobnym prowizorycznym kierowni- 
kiem, a liczba uczniów w nich wynosiła 105. 

Frekwencya w szkołach średnich jest bar- 
dzo znaczna. Na początku r. szk. 1890 wynosiła 
liczba wszystkich uczniów 13.605; z tych przypa- 
dło na gimnazya 12555, na szkoły realne 1.050. 
Liczba wszystkich klas wynosiła 342; z Ag przy- 
padało na gimnazya 309 (202 głównych, a 106 
równorzędnych), na szkoły realne 33 (26 głównych 
i 7 równorzędnych). W porównaniu z rokiem po- 
przednim przybyło 557 uczniów, a mianowicie 478 
gimnazyalnych, a 79 realnych. Klas przybyło 9, 
z których przypada 7 na gimnazya, a 2 na szkoły 
realne. Przybytek frekwencyi jest stateczny x roku 
na rok, a uwydatnia śię on niejednakowo we wszyst- 
kich zakładach. Najmniejszą frekwencyę, bo niżej 
100 uczniów posiada niższa szkoła realna w Tar- 
nepolu; między 100—200 wykazują dwie klasy 
gimnazyalne w Chyrowie; od 200—300 mają gi- 
mnazya w Bochni, Buczaczu, Wadowicach, Zło- 
czowie i szkoła realna w Stanisławowie; od 300— 
400 gimnazya w Drohobyczu, Jarosławiu, Nowym 
Sączu, Samborze, Sanoku, Stryju i szkoły realne 
we Lwowie i Krakowie; od 400—500 gimnazya 
w Brodach, Brzeżanach, Jaśle, Kołomyi, św. Jacka 
w Krakowie, akademickie we Lwowie ; od 500 —600 
III gimnazyum w Krakowie, tudzież gimnazya 
w Rzeszowie, Stanisławowie, Tarnopolu, Tarnowie; 
od 600—700 gimnazyum św. Anny w Krakowie 
i II we Lwowie; po nad 800 uczniów liczą gimna 
zya Franciszka Józefa i IV we Lwowie, oraz 
gimnazyum w Przemyślu. W porównaniu z gimna- 
zyami przedlitawskiemi z wyjątkiem gimnazyum 
w Lublanie, liczącego 887 uczniów, wykazują trzy 
ostatnie gimnazya najwyższą frekwencyę i tak: 
gimnazyum Fr. Józefa miało 849, gimnazyam IV 
we Lwowie 844, a gimnazynm w Przemyślu 806 
uczniów. 

Według dat zebranych przy końcu roku szkol. 
nego 1889 było w naszych szkołach średnich 
7.598 uczniów religii rzym.-kat., 2.111 grecko-kat., 
41 orm.-kat., 3 gr.-oryent., 102 wyznania ewan- 
gielickiego, a 2.288 wyznania mojżeszowego. We- 
dług narodowości było 9.399 Polaków, 2:058 Ru- 
sinów, 667 Niemców. R 

Z tych zestawień widzimy, że liczba uczniów 
w niektórych naszych zakładach doszła do niezwy. 
kłych rozmiarów, które w zakładach pozagalicyj- 
skich rzadko się tylko spotyka. To przepełnie- 
nie naszych szkół, wywołujące potrzebę cią- 
głego tworzenia klas równorzędnych, nastręcza 
wielkie trudności zarówno jednolitemu kierowni. 
ctwu zakładem, jak i postępowi naukowemu mło- 
dzieży. Ztąd też musimy ciągle podnosić konie- 
czną potrzebę tworzenia nowych zakładów, bądź 
to w takich miejscowościach, w których dotych 
czas niema szkół średnich, bądź w takich, w któ 
rych frekwencya stale się wzmaga. Rokowania o 
założenie gimnazyów w Podgórzu, Nowym Targu, 
tudzież względem przeistoczenia niższego gimna- 
zyum w Buczaczu na państwowe wyższe gimna 
zyum, nie doprowadziły dotychezas do pozyty- 
wnych rezultatów. Ze względu na olbrzymią fre 
kwencyę w obu polskich gimnazyach we Lwowie 
przedłożyła Rada szkolna ministerstwu wniosek 
założenia we Lwowie nowego gimnązyum z pol- 
skim językiem wykładowym, na razie jako gimna 
zyum niższego. Ministerstwo uznało w zasadzie 
potrzebę założenia nowego gimnazynm i puleciło 
wejść w układy z czynnikami miejscowymi i kra- 
jowymi w celu dostarczenia lokalu dla nowego 
gimnazyum. 

Stan budynków szkolnych w wielu za- 
kladach nie odpowiada absolutnie warunkom hy 
gienicznym i wymaganiom ze względu na naukę 
i wychowanie. Zaznaczyć jednak należy, że w o- 
statnich latach widoczniejsze są dążenia do popra- 
wienia tego stanu. We Lwowie stanął nowy gmach 
dla IV gimnazyum, w Przemyślu postanowił rząd 
wznieść również nowy budynek gimnazyalny, w kil- 
ku gimnazyach podjęto znaczniejsze naprawy, 
w Nowym Sączu zostanie budynek gimnazyalny 
znacznie rozszerzony, gmina miasta Jasła przy- 
stąpiła już do wystawienia nowego gimnazyum, 


a Sambor zamierza to samo nczynić. Natomiast 
jednak z wielkim żalem i ubolewaniem podnieść 
trzeba, iż w Krakowie stosunki pod tym względem 


dotąd prawie zupełnie się nie polepszyły. Przepro- 
wadzono tylko pewne przeróbki w części partero- 


Przedłożone przez Radę szkolną Sejmowi spra- 
wozdanie o szkołach średnich obejmuje dwa o- 
statnie lata szkolne 1889 i 1890. Podaje więc 
ono daty świeże, z których można sobie wyrobić 
wszechstronniejszy pogląd na obecny stan tych 
szkół. Sejm krajowy przywiązując słusznie wielką 
wagę do rozwoju wychowania publicznego, nie 
złożył tego sprawozdania milcząco do aktów, ale 
raz pierwszy do sprawozdania 
komisyi szkolnej, która będzie miała sposobność 
do wypcwiedzenia swoich uwag o szkolnictwie 
lab ewentualnie do zaproponowania odpowiednich 
wniosków, a uczyni tem zadość wezwaniu p. Na- 
miestnika, który właśnie takie uwagi i wskazówki 
uważał za pożądane dla naczelnej magistratary 
szkolnej. Referat odnoścy ma opracować rektor 


Liczba szkół średnich wszystkich w Ga- 
licyi wynosiła przy końcu roku szkolnego 1890 
razem 31. Z tego gimnazyów 26, szkół realnych 


szyła się już o jednę, gdyż w Jarosławiu ustały 
zupełnie klasy realne, a zakład przeistoczony zo- 
stał w gimnazyum. Również do niedawna jeszcze 
niższe gimnazyum w Bochni wyniesione zostało 
do rzędu gimnazyum wyższego, a w r. szk. 1891 
uzupełni się do ośmiu klas. Dodać w końcu nalo- 
ży, iż liczbę gimnazyów pomnożył także Zakład 


dnakowy. Tylko w gimnazyach w Kołomyi, Dro- 
hobyczu, Stryju, Wado vicach i Jarosławiu nauką 


JONEM > 


przyznaje, że w Krakowie wszystkie szko 


są słowa sprawozdania — umieszczone jest gim 


sterstwo w zasadzie ofertę przyjęło“. 


da najrychlej, pomyślnie będzie załatwioną. Dono 


tliwem, ze swej strony, aby raz radykalnie uchy 


czyniły zadość słusznym wymaganiom. 
dwie klasy w Chyrowie), wynosiła w d. 1 


fasorów i nauczycieli rzeczywistych 365, suplen- 
tów 219. Nie wliczając katechetów pomocniczych, 
zatrudnionych było w szkołach średnich 201 su- 
plentów, z tych 70 posiadało zupełną, 20 częścio- 


lifikacyi nauczycielskiej. a 
Ta ostatnia cyfra świadczy niewątpliwie o pe- 
wnym chorobliwym objawie, ale w obecnych stosua- 


kach, szczególnie wobec przepełnienia szkół, da 


się ona wytłómaczyć, zwłaszcza że Rada szkolna 
gama przyznaje, że niepsspolita do zwalczenia tru 
dność nasuwa się jej w braku sił nauczyciel- 
skich. Szczególnie liczba słachaczów,poświęcają - 
cych się matematyce i naukom przyrodniczym 
z każdym rokiem maleje. Ten stan zniewolił na- 
wet Radę szkolną do powołania na urząd nauczy- 
cielski niektórych sił poprzednio dla braku kwa- 
lifikacyi usuniętych i do utrzymania w zawodzie 
uauczycielskim takich suplentów, których praca 
pod niejednym względem niedomagała. W u- 
|= reka tego stanu ministerstwo zgodziło się 
na udzielanie półrocznego urlopu z pozostawie- 
niem  należytości substytucyjnej tym zastępcom 
uauczycieli, którzy się przysposabiają do egzami 
nu nauczycielskiego, lub są już w toku tego 
egzaminu. Korzystając z tego, proponowała Rada 
szkol. kr. w ostataiem dwalecia na każde półro- 
cze po czterech lub trzech zastępców nauczycieli 
do półrocznego urlopn. We wnioskach dotyczą- 
cych uwzględniano przedewszystkiem kandyda- 
tów, poświęcających się językom, zwłaszcza ję- 
zykowi niemieckiemu. Srodek ten może przyspo- 
rzyć szkołom naszym znaczną liczbę ukwalifiko- 
wanych zastępców, jeżeli, jak się wyraża Sprawo- 
zdanie, korzystający z urlopu suplenci zrozumieć 
zechcą doniosłość tego uwzględnienia i cały czas 
wyłącznie pracy naukowej poświęcą. 
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Kraków 20 pażdziernika. 


— Uroczystość św. Jana Kantego. Uroczysty ob- 
chód 500-nej rocznicy urodsin św. Jana Kantego 
rozpoczął się w dniu wczorajszym 19 b. m. uroczy- 
stem nabożeństwem w akademickim kościele św. Anny. 

Przed godziną 10 przybył do kościoła s gmachu 
Uniwersyteckiego orszak  profasorów Uniwersytetu 
Jagiellchskiego z senatem i rektorem JM. profesorem 
Dr Zakrsewskim. Wszyscy profesorowie ubrani byli 
w togi i birety. Orszakowi temu towarzyszyli bedele 
z berłami. Po przybyciu do kośsioła, -prcf:sorowie 
Uniwersytetu zajęli miejsca tuż przed ołtarzem. Obok 
nich zaś zasiedli: dyrektor Matejko, dyrektor i pro- 
fasorowie szkoły przemysłowej, dyrektorowie i profe 
sorowie szkół średnich, oraz dyrektorowie i profeso- 
rowie szkół ludowych z inspektorem p. Twarogiem. 

Gdy Jego Eminencya X. Kardynał Książę-B skup 
Krakowski przybył, rozpoczęło się nabożeństwo od 
uroczystej po kościele procesyi, w której wzięli 
udział wszyscy prrfssorow e Uniwersytetu i szkół 
krakowskich, zebrani w kościele, młodzież uniwersy 
tecka, bractwa kcśsielne z chorągwiami, liczny orszak 
duchowieństwa z Jego Eminencyą X, Kardynałem, 
wreszcie bardzo licznie zebrana w kościele publiczność. 

Po procesyi, u głównego ołtarza celebrował sumę 
Jego Eminencya X. Kardynał przy asyście X. pra- 
łata Matskego i XX. kan. Józefczyka i Sobierajskiego. 
Przy ołtarzu było też liczne duchowieństwo, oraz pro- 
boszcez kościoła X. kan. Bukowski. Po lewej stronie 
ołtarza wzniesiono tron z baldachimem dla dostojne- 
go oelebrarta. Na chórze śpiewała młodzież szkolna 
z gimnazynm św. Anny i św. Jacka. Oltarz św. Jana 
Kantego, nad którym mieści się trumna z świętemi 
zwłokami, oraz cały kościół oświetłono rzęsiście. 

Po Ewangelii św. wszedł na kazalnicę profesor 
Uniwersytetu Jagiellcńskiego, kanonik katedralny kra- 
kowski, X. Dr Józef Pelezar i wypowiedział za- 
stosowane do uroczystości kazanie. Zaczął mowca od 
pięknego przypomnienia, jakim to był stan Polski 
wówczas, gdy św. Jan Kanty żył na ziemi, jaka to 
chwała nas otaczała, jak byliśmy potężni, jak Świę 
tych i uczonych mężów miała ziemia nasze. Podnio- 
słemi słowy wykazał kaznodzieja, dlaczego naród u- 
padł, ale zarasem wykazał, jak się może podnieść 
na drodze wiary i pracy nad sobą ; wlał wreszcie 
w serca słuchaczów pociechę, że nie ginie nigdy na- 
ród chrześciański pod przemocą, ale tylko od jadu 
wewnętrznego. W drugiej części kazania wskasywał 
mowca, jak przed 100 laty rozpoczęto walkę przeciw 
wierze i dziś ta robota wydała jaź pewne owoce, a 
iu nas widoczne były jej skutki wśród afer wy 
kształceńszych. Dał mowca smutny obras ludzi i spo 
łeczeństw zachwianych w wierze, & przeciwstawił 
im ludsi wierzących, społeczeństwa wierzące: ile po- 
ciechy, wytrwałości, miłosierdzia chrześciańskiego, 
poświęcenia wiara św. budsi; jak praojcowie nasi byli 
bchaterscy i wielcy, jak Królestwo Polskie kwitło i 
było potężnem, gdy wierzyło głęboko i prawdziwie. 
Nie wypierać się nam wiary ojców, którą oni żyli 


wej gimnazynm św. Anny i na tem właściwie ko- 
|niec. Sama Rada szkolna w swojem sprawozdaniu 


ły średnie mają mniej lub więcej nie- 
odpowiednie umieszczenie. „Najgorzej — 


nazyum III w prywatnym budynku, zupełnie nie- 
zastosowanym do potrzeb szkolnych, o izbach cia- 
snych i niewygodnych, bez odpowiednich karyta- 
rzy, podwórza, wentylacyi i t. d. Również nieko- 
rzystnie umieszczoną jest szkoła realna w prywa- 
tnym budynku, z ciasnymi i na wpół ciemnymi 
knrytarzami, o izbach bardzo niekorzystnie oświe- 
tlonych. Ztąd Rada szkolna poparła usilnie w iście 
obywatelskim duchu wniesioną ofertę krakowskiej 
Kasy oszczędności wystawienia własnym fandu- 
szem budynków dla gimnazyum III i dla szkoły 
realnej i oddania ich rządowi pod warunkiem spła- 
cenia ich wartości w pewnym lat okresie. Mini- 


Do tych słów z naszej strony wyrażamy życze- 
nie i nadzieję, że sprawa ta, tak żywotna dla 
zdrowia i wychowania naszej młodzieży, o ile się 


siliśmy, że niedawno w tym przedmiocie odbyła 
się w starostwie konferencya pod przewodnictwem 
p. wicepre ydenta Bobrzyńskiego, że interesowane 
czynniki objawiły najlepszą chęć do poparcia tej 
prawdziwie piekącej kwestyi i że pewne trudności, 
jakie się jeszcze nasuwały, dadzą się usunąć , a 
nie można wątpić, że i gmina mimo ciężkiego po- 
łożenia finansowego uczyni także, co będzie mo- 


lić fatalne stosanki higieniczne w naszych szko- 
łach i doprowadzić do tego, aby budynki szkolne 


Liezba nauczycieli czynnych (wliczając 


kwie- 
tnia b. r. 615, a mianowicie dyrektorów 31, pro- 


wą kwalifikacyę, a 111 nie posiadało żadnej kwa- 


"mr 


i przes którą tyle zdziałali. Przykładem dla wszyst- 
kich i dla młodzieży niech będzie św. Jan, Kanty, 
którego cnoty i znaczenie dla narodu podniósł ke- 
znodzieja. Zskcńczył strzelistą modlitwą, by korab 
nasz silny i potężny dopłynął szczęśliwie i stał za- 
wsze w przystani św. wiary. 

Po tem podniosłem kazaniu, celebrował Jego Emi- 
nencya uroczystą sumę w dalszym ciągu. Trwała 
oną do godziny trzy kwadranse ns pierwszą, a po 
jej zakończeniu odbyło się błogosławieństwo Wier- 
nych Przenajświętszym Sakramentem. 

W tym samym porządku, jak przyszli, opuścili 
profesorowie Uniwersytetu i szkół średnich kościół 
św. Anny, poczem odjechał, odprowadzony przez du- 
chowieńst so i Bractwo, Jego Eminencya X. kardynał 
książę biskup krakowski. 

Na uroczystem nabożeństwie byli też obecni: Pre- 
sydent miasta Dr Szlachtowski i JE. Paweł Popiel. 

Proboszcz kościoła św. Anny X. kanonik Bukow- 
ski podejmował obiadem około 60 osób. Zebranie to 
zaszcsycił swą obecnością Jego Em. X. kardynał 
książę-biskup krakowski. Wśród zaproszonych znaj- 
dowali się: X, biskup Krasiński, JE. Paweł Popiel, 
kanonicy kapitały, Rektor wraz z Senatem i kilku 
profesorami Uniwersytetu, prezydent miasta Dr Szlach- 
towski, prezesi Baranowski, Markiewicz, Śsiborowski, 
prof. Dr Morawski, przewodniczący komitetu parafial- 
nego kościoła N. Maryi Panny, p. Ksawery Konopka, 
dyr. Kulczyński, Tadeusz Stryjeński, katecheci szkół 
średnich i niektórzy s przyjaciół gospodarza. Pier- 
wszy toast na cześć kardynała i JE. X. biskupa Kra- 
sińskiego wzniósł gospodarz domu — następnie wzno- 
szono liczne kielicby i tak JE. X. Kardynał na cześć 
Uniwersytetu; Rektor Uniw. na cześć kapituły; X. 
prałst Matzke na cześć prezydenta miasta; prezydent 
na cześć gospodarza, który wzniósł zdrowie JE. P. 
Popiela, a ten zdrowie mistrza Matejki i t. d. 

Po południa odprawił w kościele św. Anny uro- 
czyste nieszpory X. prof. Dr Rychlak, a kazanie wy- 
powiedział Kspucyn O. Wacław. 

— Mianowania. Najj. Pan postanowieniem z dnia 
10 b. m. zamianował profesora dogmatyki w teolo- 
gicznym zakładzie w Varnowie X. Dra Jacka Tylkę 
kononikiem rzym. kat. kapituły katedralnej w Tar- 
nowie. 

— Dar. Najj. Pan udzielił z prywatnej swej szka- 
tuły komitetowi sakolnemu w Korolówce, w powiecie 
tłamackim, na budowę szkoły zapomogi w kwocie 
100 złr. 

— Komisya weryfikacyjna odbędzie posiedzenie 
jutro we wtorek d. 21 b. m. Na porządku dziennym 
przedłożenie referatu w sprawie wyborów w kole II 
oddziale 2-gim. 

— Magistrat wzywa właścisieli domów, względnie 
administratorów, aby pod własną odpowiedzialnością 
zo względu na zagrożone bezpieczeństwo publiczne 
zarządzili beszwłocznie przez koncesyonowanych maj- 
strów murarskich oględziny murów szczytowych, ognio 
wych, kominowych ponad dachami, oraz gzymsów, 
okapów, jakoteż pokrycia dachowego i polecili w ra- 
zie potrseby bezzwłoczne usunięcie części spadnię- 
ciem grożących, następnie zaś potrzebne naprawy za- 
raz zarządaili. 

— Z Uniwersytetu. Minister wyznań i oświaty mia- 
uował dla egsaminów farmaceutów w tutejszym Uni- 
wersytecie: a) dla egzaminów wstępnych: prof, A. 
Witkowskiego egzaminatorem z fizyki, prof. Dra 
J. Rostąfińskiego z botaniki, prof Dra K. Ol- 
gzewskiego z chemii; b) dla rygorosum farmaceu- 
tycznego: docenta pryw. i fisyka rządowego Dra St. 
Ponikłę komisarzem rządowym, fizyka miejskiego 
Dra J. Busska jego zastępcą, prof. Dra J. ES 
zarskiego egzaminatorem z farmakognozyi, apte: 
karza Fortunata Gralewskiego gościem egzami- 
nnjącym, aptekarza Ernesta Stockmara tegoż za- 
atępcą. | 
— W klinice chirurgicznej zassły z początkiem no- 
wego roku akademickiego następujące zmiany: po- 
sado elewa pierwszego, którą dotychczas zajmował 
Dr Langie, otrzymał Dr Orski; elewem wojskowym 
został mianowany Dr Idziński. Nadto nowo kreowana 
posada elewa naukowego oddana została Drowi Kryń- 


skiemu, b. asysteatowi anatomii patologicznej w Uni: : 


wersytecie warszawskim, 

— Egzamina klauzu-owe i ustne w krakowskiej 
c. k. komisyi egzaminacyjnej dla kandydatów na nau- 
czycieli w gimnazyach i szkołach realnych rozpoczną 
się d. 20 listopada b. r. 

— Pogrzeby. Wczoraj po poładniu odbył się po- 
grzeb á. p. Juliusza Gutowskiego, notarynsza 
i b. posła na Sejm i do Rady państwa. Za trumną 
pośpieszyli bardzo licznie znajomi i przyjaciele, oraz 
cały tutejszy świat prawniesy, — O godzinie 4 sfġ 
odbył się pogrzeb ś p. Henryka Kretschmera, 
ztóry padł ofiarą znanego nieszczęśliwego przypadku. 
Eksportacya odbyła się z domu przy placu WW. 
Świętych. Cały plac zapełniły tłumy publiczności, a 
między nią zebrali się prawie w komplecie tutejsi 
kupcy i przemysłowcy, oraz członkowie Stowarzyaze- 
nią młodzieży kupieckiej, którego zmarły był hono- 
rowym członkiem. Karawan obwieszono wieńcami, 
a eksportacyi dokonało duchowieństwo p>rafislne. 

— Posiedzenie Gremium Aptekarzy. W sobotę 
zebrali się o godzinie 4 po południu w sali Towa- 
rzystwa Strzele kiego pp. Aptekarae z Krakowa i za- 
chodniej części kraju na ogólne doroczne posiedzenie 
gremialne. Na posiedzeniu tem, po wysłuchaniu spra 
wozdan'a z czynności za rok ubiegły, przystąpiono 
do porządku dziennego i między innemi zaproszono 
do komisyi egzaminacyjnej na rok następny pp. 
seniora Fortunata Gralewskiego, oraz pp.: E. Stock- 
mara i F. Sobierajskiego. 

— Muzyka krakowska. Wczoraj rano o godsinie 
11 odbyło się w kościele XX. Pijarów podczas na- 
bożeństwa poświęcenie nowych instrumentów musy- 
cznych dla orkiestry krakowskiej. Wyborne instru- 
menta sprowadzone zostały z Graaslitz, staraniem 
członków Wydziału pp.: prof, Dra Henryka Jordana, 
Aleksandra Szafrańskiego, Stanisława Wójcikiewicza 
i Jana Staszczyka, 

— Jubileusz 35-letniej pracy. Na dworcu kolei 
Północnej w Krakowie obchodzono wczoraj piękny 
jubileusz 35-letniej pracy naczelnika stacyi kolei Pół- 
nocnej w Krakowie i nadinżyniera p. Władysława 
Nowackiego. Przed południem urzędnicy złożyli 
p. Nowackiemu gorące życzenia i upominek, miano- 
wicie srebrny, wyzłacany puhar. Po urzędnikach skła- 
dała życzenia liczna służba kolejowa i ona również zło- 
żyła jubilatowi upominek. Po południu na cześć jubila- 
ta odbyła się koleżeńska uczta w pięknie kwiatami ude- 
korowanej sali I klasy na dworcu kolejowym. Jubi- 
lat zajął honorowe miejsce. Na ucztę przybył p. in- 
spektor Ktihnert z Ostrawy, oraz urzędnicy kolei Ka- 
rola Ludwika z inspektorem p. Schróderem. Wano- 
szono toasty na cześć jubilata, w których wykazano 
wszechstronnie jego niezmordowaną pracowitość i za- 
lety czy jsko kolegi, czy jako przełożonego. Ros- 
czulony jubilat dziękował serdecznie za te objawy 
sympatyi i przyjażni. Wieczorem urządziła służba 
kolejowa wspaniały korowód, w którym wzięło udział 
przeszło 60 osób. Przygrywała muzyka krakowską 
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podczas marszu korowodu, a następnie odegrała se-| wstsnia polskiego w stosownej chwili. Kilku Polaków 
renadę przed mieszkaniem jubilata. Nacrelnik p. No-| powracających z zagranicznych uniwersytetów areszto 
wacki, otoczony gronem urzędników, zeszedł na dół| wano na granicy i skonfiskowano im obszerną kores- M : 

i podziękował uczestnikom pochodu za tę tak miłą | pondencyę.* Podaliśmy ten telegram na odpowiedzial- ozwał kęs Izzy wre kę + gs 6 tj, Wstąp 
niespodziankę, a w zamian został pożegnany trzy-|ność Germanii, chociaż treść nie wydaje się nam | 20 ct. od osoby. W niedziele od 10 tej deb gioj Aie 
krotnym okrzykiem: Niech żyje! Na czele korowodu | absolutnie prawdopodobną. O programie szwajcarskim 


spisek w celu przywrócenia go do władzy, nie 
przypuszczają tu jednak, aby się doprowadzenie 
do skutku zamiaru tego mogło udać. 
Buenos-Ayres 20 października. Odbyło się 
tutaj bardzo liczne. zgromadzenie, które uchwaliło 
żądać postawienia byłego prezydenta republiki, 


Wiedeń 18 paźdz. (Telegram biura koresp.) 
Stan Austro-węgierskiego Banku z d. 15 paździer- 
nika 1890 r.: 

Banknoty w obiegu 455,513.000 złr. (+ 4,442.000 
Zapas kruszcowy . 245,613.000 „ Zi 181.000 
+ 5,092.000 


Gabinet Geologiczny Uniw. Jagiell. w Collegmum physi- 
cum przy ulicy ów. Anny na I piętrze otwarty w każdą 
sobotę od godziny 10--2 w południe. 


niesiono transparent z napisem: „1855—1890. Niech į nie słyszeliśmy dotąd, a wątpimy, czy dziś znałeźć > A Lombard sz "2 i 1189.000 a (+ 1,434.000) | Juareza Celmana, i zwolenników jego w stan 
żyje jubilat!* się może jakieś grono tak szalenie nierozważnych|, — Dnia 18 i 19 października pochmurno, chwi- Rusa A A E oskarżenia z powodu nieczystej gospodarki fandu- 


lami deszcz; termometr dnia 18 od 35 doszedł do 
9:8 C., dnia 19 od 5'4 de 10'5 C. Barometr swolna 
się podnosi; o godzinie 7ej rano dnia 20 paźdxier 
nika stan jego był 735'8 mm., termometru 6'0 C. 
Wiatr północny. 

We wtorek dnia 21 pażdziernika: św. Urszuli panny 
męczenniozki. 


osób, któreby myślały o powstaniu. 

— Port wojenny w Libawie. Głównymi kontra 
hentami przy budowie portu wojennego w Libawie 
są inżynierowie: Borejsza i Maksymowicz. Roboty 
mają być wykonane w ciągu lat 15 kosztem 50,000.000 
rubli. Prace przygotowawcze już rozpoczęto. Od roku 
przyszłego będzie stale pracować 5,000 ludsi. 

— Nekrologia. Jan Walczak, doktor filozofii, 
profesor wyższej szkoły realnej, przeżywszy lat 53, 
zmarł tu dnia 19 b. m. Pogrzeb odbędzie się jutro 
21 b. m. o godsinie 3 po południu. Nabożeństwo ża 
łobne odprawi się we czwartek dnia 23 b. m. o go- 
dzinie 10 zrana w kościele OO. Reformatów, 

— Piotr Brodecki, właściciel realności, zmarł tu 
dnia 19 b. m., przeżywszy lat 76. 

— Olga Rudawska, uczennica VI klasy szkoły 
= p. przeżywszy lat 15, zmarła tu dnia 

. m. 

— Malgorzata s Lachmanów Grulich, żona ma- 
szynisty kolei Północnej, smarła tu dnia 17 b. m., 
przeżywszy lat 54, 

— Karol Pintner, major 55 batalionu landwery 
w Rzeszowie, zmarł 13 b. m. na udar serca. Pogrzeb, 
wobec bardzo licznie zebranej publiczności i kondu- 
ktu wojskowego, odbył się w Rzeszowie 16 b. m. 


— Fonograf Edisona. Zeszłego roku na scenie tu 
tejszego teatru odbywały się produkcye s oryginal 
nym fonografem Edisona, W tych dniach popisy 
s fonografem odbędą się w miastach naszego kraju, 
celem obsnajomienia najsserszych sfer z tym wyna- 
lazkiem. 

— 2 Jasła od jednego z tamtejszych najpowa- 
żniejszych obywateli zostaliśmy przestrzeżeni, że p. Mi- 
lerowicz przedstawiał się tam pewnym osobom jako 
współpracownik Czasu. Wobec tego zaznaczamy, że 
p. Milerowicz nie jest weale współpracownikiem Czasu 
i że wogóle z dziennikiem naszym nie pozostaje abso- 
lutnie w żadnych stosunkach. 

— Jubileusz Koła literacko - artystycznego we 
Lwowie. Uroczystość dziesiątej rocznicy xainauguro- 
wano obradami nadzwyczajnego maa ai aam 
nia. Obrady zagził p. Wilczyński, preses Towarzy- 
stwa, su p. Pepłowski, sekretarz Koła, odczytał 
bistoryę działalności tej instytacyi w ciągu lat dzie- 
sięciu. Na wniosek Dra Aleksandra Vogla, członka 
wydziału, uchwaliło walne zgromadzenie jednogłośnie 
prop.nowaną przez wydział nominacyę profesora Dra 
Ksawerego Liskego na członka honorowego Koła. 
Długotrwałe oklaski towarzyszyły temu wyborowi za- 
slużonego badacza i pierwszego prezesa Koła, O go- 
dsinie 9 rozpoczęła się uczta składkowa, do której 
zasiadło przeszło 100 osób. Pierwszy toast wzniósł 
prezes Wilczyński na cześć honorowego członka Koła 
Dra Liskego. Z kolei wznosili toasty: Rodoć na cześć 
Koła; Wilczyński pił zdrowie Bełzy ; Onyszkiewicz 
Wilezyńskiego ; Platon Kostecki na cześć wydziału 
Koła w ręce wiceprezesa hr. Skarbka. Z kolei wzniósł 
Dr Ostaszewski-Barański w gorących słowach toast 
na cześć Platona Kosteckiego, jako reprezentanta pra- 
wdziwie uczciwego dziennikarstwa. Odezwały się hu- 
czne okrzyki: „Niech żyje“ i „Mnohaja lita.“ Na 
stępnie toastował p. R. Teodorowicz na cześć Rodo- 
cia, a wiceprezes Koła hr. Skarbek na cześć człon- 
ków. W ciągu bankietn przygrywała muzyka, into- 
nując po każdym toaście: „Niech żyje nam!“ Po toa- 
ście na cześć Wilczyńskiego odśpiewało pieśń tę całe 
zebranie. 9 

— Czwarty rok seminaryum duchownzgo w Sta- 
nistawowie ms być saprowadzony już w następnym 
roku ezkolnym 1891—92. Z tego powodu udał się 
do Stanisławowa radca Namiestnictwa p. Szabel. Cho- 
dzi bowiem o najęcie lub kupno kamienicy, gdzieby 
dało |się pomieścić seminaryum, kapitułę, biura kon- 
systoryalne i t. d. » A ; 

— Fizyczne hartowanie młodzieży szkolnej. P. 
minister oświaty baron Gautsch wydał w d. 15 b. m. 
rosporsądzenie do krajowych włads sskolnych w spra- 
wie fisycznego hartowania młodzieży. Rozporządzenie 
to powołuje się przedewssystkiem na uczynione do- 
świadczenie, że szkolna nauka gimnastyki i hygiena 
szkolna same przez się nie wystarczają, ażeby mło- 
dcież, do której sneczne stawisne bywają pod wzglę 
dem umysłowym wymagania, także odpowiednio fi- 
zycznie zahartować. Jest przeto obowiązkiem szkoły 
poświęcić jak największą uwagę wssystkim tym 
środkom, które w miarę miejsca i okoliczności przy- 
czynić się mogą do wzmocnienia fisycznych sił mło 
dzieży szkolnej. W tym celu zdaje się, że będzie 

wiedniem następujące postępowanie państwowy. 
i ych równorzędnych szkół publicznych średnich: 
we wszystkich miejscowościach, gdzie się znajdują 
pnbliczne kąpiele lub pływalnie, powinni 
się dyrektorowie szkół średnich zwrócić do właści- 
cieli tych zakładów z prośbą, ażeby młodzieży szkol 
nej czynili możliwe, najdalej idące ułatwienia w ko- 
rzystanin s kąpieli i w pobieraniu nauki pływanie. 
Dyrektorowie i członkowie grona nauczycielskiego 
mają, bez użycia przymusu, zachęcać młodzież szkol- 


nieopodatkowanych  6,659.000 „ (+ 6,003.000) szami państwowemi. Spokój nie został zakłócony. 


(Liczby pomieszczone w nawiasach oznaczają 
różnicę w porównaniu z wykazem z poprzedniego 
tygodnia. Przyp. Red.) 


e a a a a aai 
Telegramy biura koresp. 


Od Administracyi „Czasu.“ 


Na kielich jubileuszowy św. Jana tego na- 
ree hr. Stanisławowie Tarnowscy ze Śniatynki 


E E ZETA ET 
NADESŁANE. 
(Artykuly w dziale tym nie pochodzą od Redakeyi) 
J AN GALL 


udziela lekeyj śpiewu solowego w mieszkaniu swem 
przy ulicy Brackiej Nr 18, II piętro. (2353 2-3) 


Ruch artystyczny i umysłowy. 


Z teatru. Jedenaste przykazanie, komedya w 3 
aktach Szambergera i Tellera, zlokalizowana przes 
J. J., nie może nawet mieć najmniejszej pretensyi do 
nazwy komedyi, chociażby w najlżejszem tego słowa 
znaczeniu. Jest to zwykła niemiecka posse, których 
dziesiątki rocznie produkują rosmaici pisarze nie- 
mieccy, a z których żadna niema ani głębszej myśli, 
ani poważniejszej tendencyi. Jest to utwór efemery- 
czny, obliczony na chwilowe ubawienie publiczności 
i to niezbyt wybrednej. Possa niemiecka nie jest po- 
dobna ani do naszej krotochwili, która, aczkolwiek 
polega także na nieprawdopodobieństwach, liczy się 
przecież nieco s psychologią, ani do farsy francuskiej, 
zwykle aktualnej, przedstawiającej chociaż nieco w ka- 
rykaturze, ale zawsze pewne prądy i śmieszności 
społeczne. Jest ona bardziej płaską i płytazą od utwo- 
rów scenicznych innych, przed nią zamykają ssczel- 
nie drzwi większe teatra, uprawiają ją tylko teatra 
przedmiejskie i prowincyonalne. Charakterem jest jej, 
że nie jest ani złą, ani zdrożną, ani satyryczną, po- 
wstaje jak bańka mydlana i ginie jak ona, nie so- 
stawisjąc żadnego śladu. 

Tych kilka słów musieliśmy ną wstępie powiedzieć, 
aby ocenić z właściwego stenowiska sstukę, przedsta- 
wioną w sessłą sobotę. Nie wymagając więcej od po- 
dobnej sztuki, przyznajemy, iż należy ona do udat- 
niejszych utworów tego rodzaju. Cała intryga polega 
na Bytuacyach wytworzonych przez małżonka, który nie 
chce przyznać się przed swoimi przyjaciółmi, stary 
mi kawalerami, że się ożenił, mimo danego słowa 
wzajemnie, że zostaną wszyscy wierni bezżeństwu. 
Około tego obraca się akcya przez trsy akty, a cho- 
siaż nie trzyma uwagi widzą na uwięzi, ale za to za- 
bawre sytuacye i komiczne epizody wywołują w au- 
dytoryum głośne wybuchy śmiechu. Poniewsż to jest 
jedyny cel podobnego utworu, a cel ten, jakkolwiek 
nie idealniejszsy i nie wyższy, ale zawsze godziwy, zo- 
stał dopięty, nie pozostaje zatem krytyce nic innego, 
jak zamiast rozprawiać i deklamować o posłannictwie 
teatru, stwierdzić tylko powodzenie sztuki. 

Artyści nasi grali dobrze i żwawo, a przede- 
wszystkiem pp.: Russkowski, Sobiesław i Siemaszko 
w głównych rolach często zbierali rzęsiste oklaski. 
Dzielnie im sekundowali pp.: Werner, Antoniewski, 
Śtępowski i Winiarski, a role kobiece, stojące w sztuce 
na drugim planie, poprawnie wykonały panie: Sien- 
nicka, Siemaszkowa, Winiarska i Kłosowska. 

Z fotelu. 

Na sobotnią premierę przygotownje się najnowszy 
utwór Sewera p. t. Pan Marszałek. Autor przyby- 
wa do Krakowa, by być obecnym na próbach sceni 
cznych. 

1] Między dyrekcyą Towarzystwa Sztuk Pięknych a 

reprezentacyą lwowską toczą się obecnie układy o 
- {dwa bardzo ważne punkta, które poruszone zostały 
we Lwowie w czasie bytności sekretarza Towarzystwa 
br. c lony Cieszkowskiego, a które na przyszłem 
a posiedzeniu w niedzielę zostaną prawdopodobnie ros- 
kami: Czudec, "erą hana aaa roso, seniais ea ay pora oe we wszyst 

» przemysłowców, ogółem świata han-| kich trzech k stw. wowie, 
dlowego, a potrzebujących kredyta e dogodniejszym PO re .ra kania 


Kancelarya adwokata 

Dra Adama Doboszyńskiego 
przeniesiona (2248 56-15) 

do domu p. Chęcińskiego przy ul. Grodzkiej, 1. 18. 

a ———— 

Pensyonat leczniczy 
Fiirstenhof 
(stacya Kapfenberg w Styryi) 
pozostaje na tę zimę otwarty. (2821 3 3) 


ckim. O godzinie 6 wieczorem pay: ed się na 
cześć księcia Walii obiad dworski w SekOnbruanie. 

Wiedeń 20 października. Bezrobocie wybu- 
chło we wszystkich wozowniach tramwajowych, 
z wyjątkiem jednej, skutkiem czego ruch tramwa- 
jowy zawieszono; zresztą porządek w ciągu dnia 
wczorajszego zakłóconym nie został. Strejkująca 
służba tramwajowa użyła wolnego czasu na różne 
wycieczki. Po odebraniu pisma od dyrekcyi poli- 
cyi z dnia 19go b. m. wezwała rada nadzorcza 
wszystkich, którzy się dziś do służby nie stawili, 
aby to uczynili jutro zrana, w przeciwnym bowiem 
razie nastąpi na pcdstawie nowego regulaminu 
służbowego bezzwłoczne uwolnienie od służby. Ci, 
którzy się stawią do służby, muszą się w zupeł 
ności zastosować do przepisów nowego regula 
minu. 

Wiedeń 20 października. Bezrobocie perso- 
nalu służbowego kolei konnej nie ustało dziś je- 
szcze. Pewna część służby, która nie chciała brać 
udziału w strejku, otrzymuje całą płacę, pomimo 
że ruch tramwajowy jest zawieszony. 

Waidhofen 20 października. Odbyło się tu 
dziś uroczyste otwarcie naukowego warsztatu wzo 
rowej szlifierni żelaza i stali. Obecnymi byli: pro- 
tektor zakłada arcyks. Karol Ludwik, minister 
handlu, namiestnik, szef sekcyi Haarot, radca na 
miestnictwa Fraydenegg , inspektor przemysłowy, 
prezes i członkowie Izby bandlowo-przemysłowej 
i kilku zaproszonych gcści. 

Na przemówienie prezesa Izby handlowej Isba- 
ry'ego odpowiedział arcyks. Karol Ludwik, życząc 
zakładowi jak najlepszego powodzenia i zbawien- 
nego działania. Podczas oglądania zakładu wyra- 
ził arcyksiążę zupełne swe zadowolenie z jego 
urządzenia i zwiedził następnie Amstetten w to- 
warzystwie ochmistrza dworu Pejaczewicza. Na 
bankiecie poobiednim wznoszono toasty na cześć 
cesarza, arcykr. Karola Ludwika, ministra handlu 
i namiestnika. O pół do 5ej odjechali przybyli 
goście do Wiednia. 

Linz 20 października. Na dzisiejszem posie- 
dzeniu sejmu przedłożył namiestnik projekt do 
ustawy o myśliwstwie. Beurle i towarzysze wnieśli, 
aby wydział krajowy zbadał kwestyę utworzenia 
w Linzu medycznego wyższego zakładu nankowe- 
go i przedłożył odnośne sprawozdanie na nastę- 
pnej sesyi sejmu. 

Zadar 20 października. Po trzymiesięcznej |i 
suszy padał wczoraj w mieście i w okolicy przez 
trzy godziny rzęsisty grad. Zbiór oliwek zniszczo- 
nym przez to został w zupełności. 

Buda-Peszt 20go października. Pomocnicy 
drukarscy wręczą w piątek właścicielom drukarń 
świeżo opracowaną taryfę z prośbą, aby się wzglę- 


Rzeszów 18 października. (Nowa kolej. — Filia 
banku austro-węgierskiego w Jaśle). Otworzenie no- 
wej linii kolejowej Rzeszów-Jasło już w pierwszym 
tygodniu korzystnie wpłynęło na Rzeszów; posiągi 
codziennie przywożą liczny zastęp pasażerów, tak że 
często okazuje się potrzeba dodawania zapasowych 
wagonów osobowych. Dogodny rozkład jazdy, niska 
opłata strefowa, umożebnia miasteczkom, nad szlakiem 
kolejowym położonym, wszelkie interesa tanio i Bzyb- 
ko załatwiać. Bo też obecnie różnica kosztów podró- 


30.000 złr. wynosi główaa wygrana losów 
wiedeńskiej wystawy. Zwracamy uwagę czytelni- 
ków, że ciągnienie nasipi już 30 października. 

(2875 2-) 


Nieregularne trawienia, 
nieżyt żołądka, niestrawność, brak apetytu, 
palenie w żołądku i t. d., tudzież 
nieżyty dróg oddechowych, 
zaflegmienie, kaszel, chrypka są temi cho- 
robami, w których 


wedle orzeczeń słynnych lekarzy ażywa się 


z szczególnym skutkiem. 
(629 4-) 


tnich czasów, wydanie drugie, przejrzane i poprawione 
przez autora, (8° 226 ste) 


ęgarniach. Główny skład w księ- 
garni Gebethnera i Spółki w Krakowie. 


Pociągi na kolejach żelaznych w Krakowie. 
(Od dnia 1 października 1890 r.) 


do pilnego używania kąpieli i udzielać młodzieży Krakowie i Poznaniu stałej sprzedaży obrasów i| dem niej naj źuiej oty wiec: ` Me LEE M 
takish rad i ponozeń, która sd stanowiska hygieni- Pac wie SCI" Mamy nadsieję, że |dzieł sztuki na raty, coby się niepcślednio przyczy- | czyli Gdyby nio niio. Baien do opar ayręnać Odchodzę | POCIĄGI KOLEI:  |Przychodzą 
cznego okażą się jako konieczne lub pożyteczne. ując zastępstwo swoje w Jaśle W Solea „ kre-|niło do ułatwienia zbytu i ożywienia tak wątłego| od poniedziałku strejkować. z Krakowa do Krakowa 


Podubnie należy postępować pod względem naukij, 
ślisgania. Ta nsleży wziąć pod rozwagę, czy nie 
byłoby do zalecenia — podobnie jak w zakładach 
kąpielowych i pływalniach — wyjednanie, ażeby = 
śniciele wyznaczyli osobne godziny do używania toru 
lodowego przes młodzież szkolną. Gdzie niema piy: 
walni i ślizgawek, należy myśl założenia takowy 
w interesie młodzieży popierać Wszędzie, gdsie to 
tylko możliwem się oksże, należy dążyć do urzą- 
dzenia osobnych boisk i miejsc do zaba 
wy dla młodzieży szkolnej. 

Nadto przestrzegane być winny następujące po- 
s'auowienia: 1) Aż do nas'ępnego zarządzenia po- 


dzisiaj prywatnego zakupu; drugim wybór na drugą 
jsi | oremię, w miejsce proponowanego pzprzednio portretu 
ie | Mickiewicza, rysunku lub akwareli przedstawiającej 
pogrzeb wieszcza, który niezatarte pozostawił po 80- 
bie wspomnienie. Jest mowa o rozpisaniu w tym celu 
konkursu o bardzo krótkim terminie, gdyż reprodukcya 
premij musi być przed Nowym Rokiem rospoczętą; 
dobrseby było, żeby pp. Artyści zawczasu zechcieli 
zbiersć pomysły i za pomocą choċby najp« bieżniej 
szych szkiców kompozycyjnych starali się ułatwić 
dyrekoyi wybór najwdzięczniejszego projektu. 
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Północnej Cesarza Ferdynanda 
w kierunku do Wiednia lub od Wiednia: 

*6:55 rano |Kuryerski 3 klasy . . . . |*848 wiecz. 
9:37 wiecz.| Pospieszny 3 „ . . . . |4725 rano 
4*537 rano | Osobowy R + +. „ .„ [1942 wiecz. 
1*9'20 przed 3 < EC 7:05 rano 
południem | (£ Oświęcima) 
«'— popoł. | b 5 + « . s |79'46 rano 
16-30 wiecz. | W = 6) ++ - |775-pop: 

„także w kierunku do Prus lub z Prus, 
t także w kierunku do Warszawy lub z Warszawy. 


Karola Ludwika 
w kierunku do Lwowa lub od Lwową: 


Paryż 20 października. Wczoraj odbyły się 


wie. Raeszów, pojmując znaczenie handlowe takiego 
połączenia, poczyni niezawodnie odpowiednie kroki. 
Baranów 16 października. (X.) Dnia 5 b. m. ob 
chodził zacny i znany w całej okolicy z dobroczyn- 
a Sz a Antoni Janczara jubileuss kapłański, 
© uroczystą procesyą, udał się z plebanii 
do kościoła X, SALA) ziele 0 odozych Só 


A i x Bruksela 20 października. W wyborach dzi-| >. A 5 
winna się odbyć we wszystkieh szkołech średnich pazia rogi eny lt sumę, wśród której kazał 0 . ł k . siejszych do kady” módjakiaj, które W połowie 10 46 za” | DZT 3 Mr fany 1 E me 
w ciągu pierwszego półrocza każdego roku szkolne- sdi są A dzielał anowicz, proboszcz s Wielowsi ; ziai 6 onomiczny. swych członków ma być odświeżoną, zwyciężyło | 1048wiecz.|  , y -| 6:80 rano 
go korferencya ogólna całego grona nauczycielekie- | PO X. Jubilat obecnym błogosławień- — znaczną większością głosów szesnastu kandydatów | 615 rano | Mieszany  , 5 6:— wiecz 


go, z udziałem nauczyciela gimnastyki, celem stwier 
dzenia, czy i o ile zakład odpowiedział wymaganiom 
w niniejssem rozporządzeniu postanowionym, ewentu: 
alnie zså celem rastanowienia się nad tem, co dalej 
zarządzić należy, 2) W głównych sprawozdaniach 


W sprawie regulacyi waluty wyjechał węgierski 
sekretarz stanu Lang do Francyi i Anglii. W Lon- 


'|dynie konferować miał p. Lang z ministrem skar- 
0 


bu Góschenem. Półurzędowa Presse wyraża zdzi- 


wienie, iż w sprawę tak doniosłej dla ekonomi 


w kierunku do Wieliczki lub od Wieliczki: 
11:15 przed.| Osobowy 3 klasy. . . . . | 7:85 wiecz. 
Kolei Państwowej 


w kierunku do lub od Żywca, Nowego S ó 
przez Bonarkę koleją Foiea S PZ 


liberalaych. Liberalni utrzymali się też w Yssel, 
Antwerpii, Gandawie, Leodyum i Vilvorde. W sze- 
ścia innych miastach zwyciężyli liberalni w soju- 
gr z robotnikami; w Efierbecku zwyciężyli ka- 
tolicy. 


i aiai gratulacyjnego od grona n ielski >> p ; 9— rano | Osobowy 3 klas | 6-02 
r onych należy wyszozegó!n'ć, co w myśl! niniejsze B auczycielskiego wraz z mlo- |cznych i finansowych stosunków monarchii rząd] Miedyolan 20 października. Król przyjechał] 9— r% E E | 602 rano 
go rozporządzenia w każdym zakładzie szkolnym za- dzieżą z Baranowa, podejmował escigodny Jubilat oai Ato pat Aa w swe plany ministra skar-|ta po południu i naradzał się z Crispim, którego 302 aoa s : „PA Oświęcim zc 
1 20%: ý 


rządzono. 3) Istniejące urządzenia i wydane na polu 
nauki gimnastyki rozpcrządzenia powinny być w spra- 
wozdaniech szkolnych (programach) w osobnym rog- 
dziale omawiane. 4) Krajowi inspektorowie szkół 
średnich mają osobiście przekonzć się o zarządzeniach, 
jakie w ksżdym zakładzie pod względem nauki gi- 
mnastyki poczyniono i o spostrzeżeniach swoich 
w sprawozdaniach do ministerstwa oświaty szdać 
sprawę. 

— Dola waryatów w Mińsku litewskim. Od da- 
wna chodziły pogłoski o złem obchodzeniu się s cho- 
rymi umysłowo w tamecznym sspitalu miejskim, Od- 
bywały się i rewizye, ale przy każdej było wszyst- 
ko... w porządku. Iaaczej wziął się do rzeczy p. Ro 
gozin, dyrektor departamentu lekarskiego w Peters- 
bargu. Najpierw zapowiedział swój przyjazd, potem 
go odwołał, a po odwołaniu zjechał do Mińska nie- 


swych gości zę staropolską gościanością. 


Repertuar teaćru krakowskiego. 


We wtorek 21 b. m.: Po raz trzeci : 


Jedenaste 


przykazanie, komedya w 3 aktach Szamberga i A. 


Tellera. 


We czwertek 23 b. m.: Po ras piąty: Klub ka- 
walerów, komedya w 3 aktach Michała Bałuskiego. 
W sobotę 25 b. m.: Po raz pierwszy: Pan mar. 


szałek, komedya w 4 aktach Sewera, 


W niedzielę 29 b. m.: Po raz drugi: Pan mar 


szałek, komedya w 4 aktach Sewera, 


Groby królewskie, grób Mickiewicza i skarbiec w katedrze 
na Wawelu zwi można w dni powszednie o godzi- 


bu obcego państwa. 


Wiedeń 18 października. 

„(G.) Pomyślniejsze wiadomości z giełd zagra- 
nicznych spowodowały, względnie wzmocniły i u- 
trzymały stałą tendencyą tutejszego targu. Londyn, 
który przez 2 tygodnie nie wychodził z nieusta- 
jącej paniki giełdowej, ochłonął cokolwiek wsku- 
tek przypływu 15 milionów złr. złota z Francyi 
do banku angielskiego. Targ paryski i berliński 
okazywały również pogodniejsze oblicze. 

Najwięcej zyskały walory przedsiębiorstw trans 
portowych, jak Staatsbahny i koleje czeskie wsku- 
tek spodziewanego w niedługim czasie zbliżenia 
handlowo-cłowego Austro-Węgier z Niemcami oraz 
pod wpływem nadziei, iż zniesiony będzie w Pru- 


zaprosił na drugi dzień na śniadanie. 

Perseveranza ogłasza rozmowę naczelnego re- 
daktora swego z deputowanym Luzatti, który 
oświadczył, że skoro gabinet zdecydował się wstą- 
pić na drogę wszelkich możliwych oszczędności, 
oie będzie odtąd walczył przeciw niemu. Wskazał 
przytem Lnzatti cały szereg środków finansowych, 
za pomocą których możnaby przywrócić równo- 
wagę w budżecie i przygotować konwersyę długu 
włoskiego. 

Rzym 20go października. Niektóre dzienniki 
donoszą, iż król Humbert podpisał wczoraj dekret, 
rozwiązujący Izbę i rozpisujący nowe wybory na 
dzień 16, a ściślejsze wybory na 23 listopada. 

Ravenna 20 października. Wczoraj otwarty | Ak 
został kongres socyalistów, w którym bierze udział] „ kredytowe . |306 25 n n lwowsko- 

120 osób. Nadeszło około 200 pism wyrażających | Londyn. ...... 114 80 czerniow. |229 — 


MG Uwaga. Godziny przybycia i odjazdu pociągów 
na kolei galicyjskiej i państwowej obliczone podług ze- 
garu peszteńskiego (różnica od krakowskiego 4 minuty); 
zaś na kolei cesarza Ferdynanda według zegaru praskiego 
o 22 min. później od krakowskiego. 
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KURSA TELEGRAFICZNE. 
Wiedeń 20 pażdziernika. 2 godzina 30 min. popoł. 


e . : : Iontz dzinie 114, i l ; Napoleony ..... 9 08; dn. .|231 50 
dsianie, rannym pociągiem i udał się wprost do| nie 10, w niedziele i święta siek a sach przymus dostarczania dowodu pochodzenia |solidarność z akcyą kongresu. Uchwalono wezwać Pe. 44 | Elbethal k 

Drea obłąkanych. Wrażenie, wywołane jego iad i Erle e padaka EA ró rh przy handlu transitowym zboża. Równie podnio- kw Aug aby obchodzili ówiątecznie mą RZEĘŻEĘ 56 40 |Nordbahny ...: : iao 
10m, przypomniało pojawienie się rzeczywistego oglądać można w chwilach wolnych od nabożeństwa za |Sły Się niektóre papiery górnicze, albowiem stan| dzie maja r. oraz odbyć kongres wszyst- pf ntawęg.pap. | 99 15 |Staatsbahny . .. .|247 25 

rewizora w ostatniej scenie Rewizora z Petersburga zgłoszeniem się do ; targu metalowego za granicą się poprawił. kich frakcyj stronnictwa. i dB gnu ta 1w 20 Abiy EAE 

Gogola. Tym razem wszystko było w nieporządku:| “w stawa nieustająca Zjednoczonego Towarzystwa Przy-| Najmniej ożywienia dostrzedz można było w wa-ļ Dalej uchwalono brać udział w wyborach z ta- Losy 8 ..| 37 30 © — AE decy ; 140 4 


wszędzie brudy, dwóch chorych snalasł przykutych 
na łańcuchu, a inni wyciągali ręce, prosząc o chleb, 
bo byli głodni. 

— Aresztowania w Petersburgu. Do Germanii 
telegrafują z Petersburga: „W tych dniąch w kilku 
wyżssych zakładach naukowych aresztowano studen 
tów polskiej uarodowości, którzy należą do tajnych 
stowarzyszeń, utworsonych na podstawie programu 
zamieszkałego w Szwajcaryi powieściopisarza Miłkow- 
skiego (Jeża). Program ten żąda utworzenia przes 
Polaków w rosyjskich i zagranicznych uniwersytetach 
tsjemnych grup celem prsygotowinia ogólnego po- 


jaciół sztuk pigkayoh w Sukiennicach otwarta codziennie 
1 


od godziny 


w niedziele 15 centów, w dnie powszednie 30 ct. 
"Muzeum Narodowe (w Sukiennicach) otwarte jest codzien- 


nie od godziny 11-tej do 3-ciej po południu z wyj 


-tej do 4-tej prócz poniedziałków. Wstęp 


tkiem 


pęniedziałków, za opłatą wejścia 20 centów w dzień zwy- 
, 


w niedziele i święta po 10 ct. od osoby. 


Muzeum XX. Czartoryskich otwarte dla piee ie 


we wtorki i piątki od godziny 9-tej do 1-szej po 
o ile w te die nie przypadają święta. 


dniu, 


Gabinet Archeologiczny Uniwersytetu Jagiellońskiego (Col- 
A bez novum) zwiedzać można codziennie od go 
ki do 1-szej — prócz niedziel, świąt i feryj uniwersy- 


ch bezpłatnie. 


iny 


lorach bankowych i rentach. Jedynie renta sre- 
brna zarobiła cokolwiek wskutek podniesienia się 
ceny srebra. 

statecznie notowano: renta pap. 87 95, srebrna 
88:10, złota 107 20, austr. papierowa 10095, An- 
globanki 161:40, Kredyty 307*—,  Bankverein 
11850, Unionbanki 243—, Linderbanki 231.10, 
aji 9460, Ludwiki 201*—, Marki niemieckie 

A 


kim programem, iż należy się łączyć tylko z ta- 
kiemi stronnictwami, które utrzymują pewne sto- 
sunki z sccyalistami. 

Bukareszt 20 października. Dzisiaj przed 
obiadem odbyło się tu w obecności króla, następ- 
cy tronu, ministrów, wyższych urzędników sądo- 
wych i licznej publiczności uroczyste położenie 
kamienia węgielnego pod nowy gmach sądowy. 
Król i następca tronu byli po południu na wyści- 
gach konnych. 

Buenos-Ayres 20 października. Słychać, że 
stronnicy byłego prezydenta Celmana urządzili 


Usposobienie giełdy: mdłe. 
Berlin 20 października. 


4% Listy likw. pol. | — — 
Ale. = Kar. Pad. —— 
Banknoty ro8.. . . „, austr. kred. „| — — 
5%, Listy zast. pols. Ultimo Ruble „..| — — 


E 


ODPOWIEDZIALNY REDAKTOR I WYDAWCA 
Antoni Kłobukowski, 


Krótki Wiedeń ...| — 


(2355) 


Za spokój duszy ś. p. 
Anieli z Riegerów 


Bochenkowej 


odbędzie się 
Nabożeństwo żałobne 
jako w drugą rocznicę śmierci 
w kościele OO. Kapucynów 


we środę d. 22 października b. r. 
o godz. 10 zrana. | 


On demande une jeune Française 


pour deux heures de conversation par 
jour. S'adresser au bureau du journal. 


osoby wszelkiego stanu, zdolne do 
Rzetelne zwrotu poż czki, mogą otrzymać 


pożyczki pieniężne na 8”, 
jako osobisty kredyt. Zapytania z dołączeniem 
15 ct. w markach listowych przyjmuje 
aques Böhm, Budapest, 


J 
[2354-1-11] Csengerygasse Nr. 48. 


909999299299999999099099999999909 
MAGAZYN MÓD 
Aleksandry Zamoyskiej 


w Krakowie, Sukiennice Nr. 19, 


poleca ma sezon jesienny i zimowy 

kapelusze damskie w wielkim wybo- 

rze — pióra strusie i fantazyjne, kwiaty 

paryskie — modne woalki oraz wszel- 

kie nowości w zakres toalety damskiej 
wchodzące. 

Zamówienia ma suknie damskie 
rzyjmuje i wykonuje takowe w jak naj- 
ótszym czasie z gustem i elegancyą po 

cenach umiarkowanych. (2190-5-12, 


Modele paryskie. 


Majątek ziemski 


o '/, godziny jazdy koleją od Przemyśla, 
przy stacyi kolei żelaznej położony, z vb- 
szernym domem mieszkalnym i ogrodem, 
zabudowaniami gospodarskiemi, młynem 
amerykańskim parowym i wodaym, przy 
noszącym dochodu blisko 10,000 złr. ro- 
cznie z dzierżawy, jest z wolnej ręki do 
sprzedania. Promesa bankowa na 164,000 
złr. Cena 325.000 złr. — Bliższa wia- 
domość w kancelaryi adw. Dr. 
Tilla we Lwowie. Pośrednictwo wy- 
kluczone. (2184-3 3) 


MA Ćwaskórna MOULIN 


ta leczy wrzodzianki, pry- 
szcze,czerwoności, krosty,węgry, 
wysypkę, liszaje, hemoroidy, swę- 
dzenie chroniczne, łupież i wyr- 
zuty na częściach ciała porosłych 
włosami i wszelkie słabości nas- 
kórne; wstrzymuje natychmiast 
wypadanie włosów na brwiach I 
głowie i skutecznie działa napo- 
YIRRACIT RUsDO TOSt WŁOSÓW. 
Słoik 2 franki we Francyi, w Paryżu, w aptece 
p. MOULIN, 30, ulica Louis-le-Grand. 

We Lwowie w aptekach pp. Mikolascha i We- 
wiórskiego; — w Krakowie. w aptekach pp. Trau- 
czyńskiego, Redyka i Wiszniewskiego. 
oraz w aptece p. Siedleckiego. 2016 22 


Zu beziehen durch pr Buchhandlung ist die 
preisgekrönte in 20 Auflage erschienene Schrift 
des Med-Rath Dr Müller uber das 


postoała fawon- und 


E 


Freie Zusendung unter Couvert für 60 Kr. in 
Briefmarken. (2180 3-52) 


Eduard Bendt, Braunschweig. 


Odznaczone na wystawach powszechnych 
w Londynie 1862 r., Paryżu 1867 r., Wiedniu 1873 r., 
(każ 1878 r. 


= Na spłaty 
dla Wiednia i prowincyi. 
Fortepiana koncertowe, salonowe i krótkie, 
tudzież pianina z fabryki znanej w świecie 
firmy wywozowej Gottfr. Cramer, Wilh. 
Mayer w Wiedniu, złr. 380, 400, 450, 500 
550, 600, 650. Fortepiana innych firm od złr. 280 
do 350. Pianina od złr. do 600. (1742-38-) 
Skład fortepianów i zakład wypożyczania 
A. Thierfelder, Wien, VII, Burggasse 71. 


[ Wiedeńskie 
ystawowe 


(ówna W ra D 6Ą 0 D 6; 


Ciągnienie już dnia 30 Października b. r. 


Losy po A złr. w zarządzie loteryi wystawy w Wiedniu, II, w rotundzie; w KRAKOWIE u J. Altstadtera, Ar. Eibenschutza, J. Grajowera, A. Holzera. 


Cscionkami drukarni „CZASU*, 


CZA8 z Wtorku 21 Października 1890, 


PEREŁKY 
Z DRZEWA 


SANTALOWEGO 


NN 


ZGUBIONO 


w niedzielę, w Rynku głównym, złoty 
łańcuszek od zegarka z orderami 
w miniaturze i dwoma monetami złotemi. 

Zmalazca raczy się zgłcsić do Dyrekcyi 
Policyi, gdzie dostanie odpowiednią na- 
grodę. (2309 3 3) 


i półkryty faeton, 

Landau karetka używane, w bardzo do- 

brym stanie, są do sprzedania przy ul. Smoleń- 

skiej pod Nr. 15, (2307-3-3) 

u siodlarza Feliksa Kaczorowskiego 
w Krakowie, 


Swietna lokacya kapitału 


Pokoje umeblowane s; z 


Karmelickiej Nr. 48 na I. piętrze. (2289-3-6) 


PIWO PILZNENŃSKIE. 


Jeneralna Reprezentacya Browaru Mie- 
szczańskiego zawiadamia Szanow. Publi- 


Przygotowane przez 5 » i 8 
Ds Clertan otrzymały pochwałv i potwierdzenie akademii 


m medycznej w Paryżu. Zawierają one- czystą essencyę w ` R n 
J k kt k t przyjętym zo- powłoce żelatynowej, bardzo cienkiej. przezroczystej, roz- Er i * wees ripe haea 
: sz] | agi p _ puszezalnej i łatwej do strawienia. S a” y zkę piwa plilznens > 
aKo pra y ant stanie w mojej zzz Bec = Posiadają one wyprobowaną skuteczność przeciw zapale- $ | waru Mieszczańskiego po cenie 14 ct. — pnw” tuż koło Krakowa położona, 
aptece uczeń (chrześcianin), który ukoń- niom i katarom pęcherza przeciw zaraźliwym nawet zastarzałym upływom, które leczą w dni Ę i za 6000 złr. rocznego czynszu na dłuższy 
p , y pR I ) Przy zakupnie 15 butelek naraz, daje 16 A N > 
czył z dobrym postępem szóstą klasę gim-| f kilka nio zostawiają po sobie zadnych szkodliwych następstw, | | 0 a OI rabat (2170-20.) | Przeciag ozsau wydzierżawiona, przedsta- 
; O s r epe ; Peretki Santalu Clertana można przepisywać ze skutkiem w każdym periodzie rwawych > wiającą świetne widoki na rzyszłość — 
VA J 
na os i włada językiem ZZA rzężączek. in K Generalna Reprezentacya Browaru eg powodu słabości włalcjejcle każ- 
1 pols im. Na (2 -Ə- ) Santal Clertana nie wydaje nieprzjemnej woni, nie sprawia zaburzeń w funkciach żołądka, Mieszczańskiego w Pilznie d bál , 
Również znajdzie zaraz posadę dobrze jak wiele innych dotąd używanych preparatów. Z powodu nader niskiej ceny przystępny jest dla d 050 czasu za ardzo: przystępną cenę „do 
polecony asystent farmacyi (chrze- | $ każdego. Do każdego flakonu dołączony jest przepis. Pożądanem jest zwracać uwagę na podpis w Krakowie, ul. Poselska 15. sprzedania. — Bliższej wiadomości udzieli 
ścianin)., Paweł Wojnar, aptekarz Dre Clertana. Sprzedaż detaliccza w głównych aptekach, hurtowna w domu Frere 49, ul. Jacob listownie Jan Strycharski w Krako- 


w Paryżu i w głównych składach materiałów aptecznych. ż 
We Lwowie w aptekach p. p. MIKOLASCHA, RUCKERA, WEWIORSKIEGO. 
W Krakowie w aptekach PP. WiszNiewskieeo i REDYKA; w Tarnopolu P* Leona 


{T BTISCHMANNA. 
p (2212-1-12) 


wie, ulica Długa Nr. 4. (2324-2-3) 


OBWIESZCZENIE. 


L. 629. = 1 (2279-3-3) 


Arcybractwo Mitosier- 
dzia i Banku Pobożnego 
postępując w myśl artykułu 23 Urzą- 
dzenia Banku Pobożnego z r. 1881, 
zawiadamia wszystkich, których doty- 
czyć może, iż fanty klejnotowe, które 
od lat dwóch, i sukienne, które od 
roku w Banku Pobożnym zastawione, 
wykupionemi nie zostały, dnia H'%go 
listopada i następnych b. r., od 
godziny 9ej zrana do lej z południa, 
w kamienicy przy ul. Siennej pod L. 5, 
przez publiczną licytacyę sprzedanemi 
będą, a po strąceniu ilości z Banku 
na zastaw powziętej, reszta czyli nad- 
wyżka, w ciągu lat sześciu od licyta- 
cyi rachując, właścicielom zwróconą 
zostanie; nieodebrana zaś, po upływie 
tego czasu, stanie się Banku własnością. 


Kraków, d. 3 października 1890 r. 


Starszy Arcybractwa: Dr Markiewicz. 
Sekretarz: Tomaszek. 


w Boguminie (Oderberg) w Szląsku austr. 


—MKR————NNRrGL->> v+ossskLa cc. 


Za poręczeniem! 
Niema nic lepszego nad 


francuską Mase 


_ DO ZAPUSZCZANIA s 
miękich i twardych podłóg. 


JEDYNY SKŁAD: 


Alojzy Hliibner »eLwowie 
przy ul. Karola Ludwika, Nr. 13. 
SkTady na prowincyi: 

w Andrychowie p. A. Pukalski, p. J. Schnitzer; 
w Białej koło Bielska p. Fr. Schlec, p. E. Kruppa; 
w Bielsku (Szląsk a.) Rudolf Tomke, S. Steffan; 
w Bochni J. Michnik, pani F. Górska; w Brodach 
Witkowski i Sp.; w Buczaczu K. Rogoziński; 
w Chyrowie p. J. Strzelelecki; w Czortkowie p. 
M. Rosenzweig; w Dembicy p. J. Broś, p. Stan. 
Serednicki; w Grybowie p. A. Muszyński; w Jaśle 
p. Ignacy Kowalski; w Jarosławiu pani M. Pospiech, 
p. K. Zabłotny, p. O. Strassberg; w Kamionce Str. 
p. J. Sklenka; w Kałuszu p. Ksawery Ziszka; 
w Kętach rol Zakrzewski; w Kolbuszowy 
pani F. Goldamer; w Kołomyi u p. St. Romano- 
wicza; w Krakowie p. Fr. Lenert, p. P. Jadowski, 
p Michał Karaś, p. J. Kosz, p. Nagel, p. Roman 
robner, p. Józef Sklarczyk; w Krzeszowicach 
p. Jan Sanak; w Leżajsku p. S. Pomeranz; w Li- 
sku p. R. Barański; w Łańcucie p. I. Cetnarski, 
p. G. Bałuciński; w Mielcu pani I. Fintowska; 
w Moderówce u p. Wł. Gorala; w Nowym Sączu 
p. Kosterkiewicza wdowy następ'; w Oświęcimie 
p. St. Dołkowski; w Przemyślu pp. Ludkiewicz 
i sp., p. W. Bartoszyński; w Sanoku p. A. Dzu- 
ganowski; w Samborze p. Bronisław Mański, p. 
Br. Żuławski; w Sieniawie u p. M. Engelberga; 
w Stanisławowie p. W. Waldek; w Tarnobrzegu 
p' J. Gizyński i Syn; w Tarnowie u p. Scharta, 


Dotychczas niezrównany! 


m 5 s$ 
vA 


W. MAAGERA prawdziwy oczyszczony 


TRAW Z WĄTROBY NIĘTUSÓW 


Wilhelma Maagera w Wiedniu. 


Badany przez najznakomitszych lekarzy, a wskutek łatwego tra- 

ç wienia szczególniej także dla dzieci polecony i zapisywany we wszyst- 

kich tych wypadkach, w których lekarz chce sprowadzić wzmocnienie 

całego ustroju, szczególniej piersi i płuc, przybytek wagi 

ciała, poprawienie soków, oraz wogóle oczyszczenie krwi. 

Flaszka po 1 złr. jest do nabycia w Wiedniu, HIL., Heumarkt Nr. 3, 

tudzież prawie i t 

we wszystkich aptekach austr. węgierskiego państwa. 

W Krakowie mają na składzie pp. F. Gralewski aptek., Wiktor Redyk 

apt., Konstanty Wiszniewski apt., Stanistaw Feintuch kup.; w Podgórzu 
Józef Skakalski aptekarz. £2377-1-18) 


ASTMY I KATARY 


leczą się przez użycie Rurek zwanych 


FUMIGATEUR ESPIC 


Paletot zimowy złr. 16, marynarka pa- 
kłakowa (ciepło podszyta) złr. 7, męży- 
kow złr. 13, również najlepsze hittak 
ubiorów są zawsze na składzie u firmy 
Heilmann Kohn & Söhne 
w Krakowie przy ulicy Grodzkiej L 9, 
I. piętro. Filie we Lwowie, Czerniow- 
c»ch, Przemyślu, Rzeszowie, Tarnowie, 
Bielsku, Opawie. (2327-6-52) 


oz 
© 
O 


JSZNOŚĆ — KASZLE — KATARY — NEWRALGIJE — w Paryżu: sprzedaż A ; sprz, 
pp. wara 3 Epio, ulica Szare, 20 ; w Krakowie: w aptekach [ÈE Roruntiowti, © darekai pans ośw | D DAE 
U oumścah olei» : 8 PS 127 ` > i e. l. . . 
PP. Wiszniewskiego i Redyka. — Wymagać podpisu jak obok na każdej rurc kowska; w Wadowicach p. I. ohl, p. A. Keiner; zienny targ sprzedaży mięsa 


(454 13-18) 


IF ZMIANA LOKALU. ®@i 
Magazyn strojów, sukien i kontekcyj damskich 


Maryi Prauss w Krakowie 


, PRZENIESIONY ZOSTAŁ 
na ulicę sw. Anny pod Nr. 3, na I. piętro 
(dawniej hotel Victoria). 


w Złoczowie p. J. Kordecki; w Zywcu p. Aleks. 
Waniek; w Żółkwi p. J. Olearczyk. (2135-7-) 


[1786-28-| 


w Wiedniu, 
_NIE., Grossmarkthalie. : 


ARNOLD BAUER 


mianowany przysięgłym zar dcą ze 
strony Magistratu stołecznego miasta iednia, 
poleca się do sprzedaży mięsa wołowego, 
cielęciny, baraniny i wieprzowiny, tudzież 
cieląt, bitych wieprzków, baranów, jakoteż 
EU dziczyzny, z zapewnieniem saj- 
A jący | lepszych cen targowych i rzetelnej, pun- 
otrzymają na żądanie zbiory z 00 prób. || ktnalnej usługi. Adres dla przesyłek wszel- 

TUCHFABRIKS-NIEDERLAGE kiego rodzaju: ARNOLD BAUER, III. Gross- 
„ZUM WEISSEN LAMM“ |rok Wien. (2025-5-26) 


Sukno. 


Dobre i modne materye po bardzo tanich 
cenach. Próbki do przejrzenia najchęt- 
niej. PP. majstrowie krawieccy, ajenci 
i kupcy, zapewniający większy odbyt, 


z a 
| korzystne 
kupno. 
Barchan do prania. . . metr złr. —'22 
Materye na suknie podwój. szer. „ „ —'28 


Najśwież. zielone szkoe. „ EE PARĘ Z 
Firanki koronkow. kompl. do okna „ „` 
n 


Magazyn zaopatrzony został w najświeższe towary jesienne i zimowe, 
które w wielkim wyborze poleca : 


im Biriimm. [2198-4-21] Posyłki kolejowe przyjmuje bez 


»_ jutowe gt sięady Joa IMĘ” Materyały wełniane, jedwabne i wieczorowe; opłaty frachtu. 
ser rg EPE J Płaszcze, Okrycia, Żakiety i Wierzchy na futra; 
je al tatezyćĄ (b. trwały) 2 kapy sôi JF Kapelusze paryskie; BORGKBOZOZORCZOCHSLOGCZGwGaGUGM 
i EE O PORA í z r ` 
ieynia s stół Manilla, 2 m. długi > JF Sznurówki paryskie i wiedeńskie; $ 8 © 
1:50.m. szeroki , . . . . . . 2:— DF Kwiaty, Pióra, Boa, Wstążki, Koronki, Hafty, Pasa- 45 e są R 4p b CEJ t ||| || czy 
sj Zn: barta ciepła . „ ra manterye, Bielizne prof. Jägera, Pończochy jedwa- % 
Pakłak na suknię, 8 m. podwójnej * bne i półjedwabne i t. p. (2139-10-15) ea £ poza (2252-3-10) pi 
= ukl T T yo RR Towary doborowe. — Ceny umiarkowane. B Robotnicze Ustawy Austryackie 
p md pychy Legal ike r r z zestawicne i objaśn.one pizez Michała Koczyńskiego. b eeg 3 
Jzarne sukno czesankowe na suknie t asn . -. proL U. J. 
po mott, podró szorok, = z Gz BE- OD 20 lat LAT UZNANE. -Pü a (Kraków, 1890, 8vo, 15 ark. dr. X i 223 dt dd bycia w dru- $ 
nadlad. krymsk. baranka... ::4 450 Bergera leczn. M YDEO SHOŁOÓOWCOW E.|£ kani WŁ L. Anczyca i Sp. w Krakowie, po cenie A zir. 20 cnt. 
IRozsyłką za zaliczką. rzez słynnych lekarzy polecone, bywa używane prawie we wszystkich państwach Europy e rog 
Nieodpowiedni towar bez trudności wymieniamy. | z świetnym skutkiem na NMORCEZOKCKSKE KONISA AOT ODEDE 


Próbki darmo i opłatnie. qm 


Fürth & Gorge 
w WIEDNIU, (23203-3) 


I., Marc- Aurelstrasse Nr. 3. 
WIELKI WYBÓR MATERYJ MODNYCH. 
ERAEN NA 


WSZELKIE WYRZUTY SKÓRNE 


szczególniej na przewlekłe i łuszczące się liszaje, świerzb, strupy i pasożytne wyrzuty, tudzież na 
czerwoność nosa, odmarznięcia, pocenia nóg, łupież na głowie 1 brodzie. — Bergera mydło 
smołowcowe zawiera 40% smołowca drzewnego i wyróżnia się znacz- 
nie między wszelkiemi innemi mydłami smołowcowemi w handlu. Celem ochronie 
nia się przed fatszowaniami należy żądać wyrażnie Bergera mydła smo- 
łowcowego i uważać na wydrukowany obok znak ochronny. W uporczywych 
cierpieniach skórnych używa się zamiast mydła smołowcowego skutecznie 


Bergera mydła smołowcowo-Siarczanego 


Jako łagodniejsze mydło smołowcowe do usunięcia wszelkich NAECZ%YSTOŚCI 
CERY, na wyrzuty skórne i na głowie u dzieci, tudzież jako niezrownane mydło do mycia 
i kąpieli dla codziennego użytku służy, zawierające 35% gliceryny i pachnące, 


Bergera glicerynowe mydło smołowcowe. 
(ena sztuki każdego gatunku 35 ont. wraz z broszurą, 3 szt. 1 złr., 6 szt. złr. 1-90. 
Z innych mydeł Bergera poleca się następnie, zasługujące na uwagę: Mydło ben- 


ZEGARMISTRZ | 
w Krakowie, ul. Szewska Wr. 7,j// 
po'eca Szanownej Publiczności swój Í 


S N Skład zegarów i zegarków 


Brzed naślądownictwem ostrzega się usilnie. 
Żądać tylko ze znakiem ochronnym. 


GARBOLINEUM AVENARIUS 


najtańsza powłoka barwy orzechowo-brunatnej, 
chroni trwale wszelkie z drzewa przedmioty, na 
wpływ powietrza wystawione, jak sztachety, 
szopy, magazyny, werandy, dachy gontowe, bra- 


D 


S 


wszelkiego rodzaju ; 
z najlepszych fabryk szwajcarskich i francuskich. | |. 
Przyjmuje także wszelkie naprawy | || 
i wykonuje je dokładnie za 
poręczeniem. 


my i drzwi, wozy i szluzy młyńskie | zoowe dla udelikatnienia cery; mydło boraksowe przeciw wypryskom; mydło karbo- 
i ścieki wodne F przed gaa butwieniem | towe do wygładzenia cery i blizn po ospie i jako mydło odwaniające; mydło ichthyolowe 
i grzybem. Każdy robotnik może uskutecznić na reumatyzm i czerwoność twarzy; Bergera igliwiowe mydło do kąpieli i igiiwiowe 


powlekanie. 5 klg. opłatnie ztr. 1°80. Dese- 
czki powlvkane próbne darmo. (1702-31 32) 


C.k. „rz ANTI-BAKTERION c.k. uprz. 


Jedyny bezwonny środek odwietrzający do zu- 
„zrani usunięcia niemiłej woni z klosetów, 
mietników, stajen itp. Chemieznie czysty zapo- 
biega ochronnie przeciw zarazie u bydła i służy 
jako środek przeciwgnilny do przemywania ran. 
Prospekty ,świad. i przepisy użycia darmo i opłat, 


Fabryka karbolineum Amstetten 
Avenarius % Schranzhofer, 
Wien, III. Hauptstr. 84. 


| osy p złr. 


mydło toaletowe; Bergera mydło dla małych dzieci (25 c.) ; mydło piegowe 
bardzo skuteczne; mydło tanninowe przeciw poceniu nóg i wypadaniu włosów; mydto 
do zębów, najlepszy środek czyszczenia zębów. Względem wszystkich innych mydeł Ber- 
gera zwracamy uwagę na broszurę. Należy żądać zawsze mydeł Bergera, gdyż istnieją 
liczne naśladowania bez skutku. 


Fabryka i główna rozsyłka: G. Hell % Comp. w Opawie, 
odznaczona dyplomem honorowym na międzynarodowej wystawie farma- 
ceutycznej w Wiedniu 1882 roku. 

Składy w Krakowie mają pp. aptekarze W. Redyk, W. Borkowski, E. Stockmar, 
K. Wiszniewski, F. Sobierajski, R. Wilczyński, Leo Rosner; w Wieliczce B. Miczyński; w Bo- 
chmi M. Gatty; w Tarnowie L. Chodacki; w Rzeszowie A. Karpiński; w Nowym Sączu 
R. Jakubowski, W. Filipek; w Starym Sączu J, Macudziński; w Chrzanowie F. Włocki; 
w ©święcimie A. Polaczek; w Żyweu J. Herdliczka, L. Graf; w Wadowicach S. Ku 
rowski; dalej we wszystkich aptekach galicyjskich. (1342-28-30) 
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Ceny najprzystępniejsze, rzetelna obsługa, ścisłe dotrzymanie terminu ozna- 

czonego przy powierzaniu mu roboty (1993-21-) 
Ceny zegarków : 


złotych od złr. 25 do 800 — srebrnych od złr. 8 do 50 — 
niklowych od złr. 5 do 20. 


Szkatułki grające melodye polskie "najgwni deze, na podarki, 


nastazy Holik 


a 


mag” Myiko mały Zapas. 
MA losów AGD zir. 
G losów B zr. JO cnt. w. a. 


Zi. Wartości 


(2167-22-) 


ZASTĘPUJE MACHINY PAROWE 


e Ą bez urządzenia kotłów, bez niemił. dymu, bez pilnowania, 
’ 9 bezpieczny, bez hałasu, znacznie mniejsze koszta ruchu. 


27 = OTTO NOWY MOTOR GAZOWY 


> i leżący, dla elektrycznych lamp 
== stojący doigogoh: także dwucylindrowy 


o sile z do 100 koni. 
FABRYKA MOTORÓW GAZOWYCH 
LANGEN 4 WOLE w Wiedniu, X., Laxenburgerstrasse 53. 


Wiedeń — „Hôtel Metropole*. 


Ringstrasse, Franz-Josefs Qual. 
Wielki pierwszorzędny hotel. E 
koi i salonów [od 1 złr. wzwyż), winda osobowa, czytelnia z dziennikami wszelkich krajów 
ei a Oras]. Wspaniałe podwórze E med Kąpiele Dunajowe i biuro telegr. w hotelu. Stacya 
tramwajowa przed hotelem, omnibus hotelowy ua dworcach kolejowych. Przy r a pobęei 
zniżene ceny. [2204 42 60] L. $P K 


Bządca drukarni Jósef Łakociński. 


(2036-249 ) 


Papier z fabryki braci Fijałkowshich w Bielsku, 


